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Zdumiewające sądy.
Zdum iew ające poglądy7 n? kw estyę udziału 

przedstaw icieli szlachty polskiej przy odsłonię
ciu pomnika K atarzyny  TI w W ilnie, w ypowia
da w „Glosie Narodu*1 profesor un iw ersy tetu  
Jagiellońskiego, p. M aryan Z d z i e c h o w s k i .  
Poniew aż podczas przykrego dla Polski wy
padku baw ił na Litw ie, zaprosiła go redakeya 
dziennika krakow skiego do wypowiedzenia opi
nii o zachowaniu się szlachty polskiej na  L t- 
*we,} wobec tak tu  odsłonięcia pomnika Kata 
r« t .  Prof. Zdziechowski spełnia t r* żądanie, 
w “ głaszając sądy tat. ze soną sprzeczne, że 
wpi-ost. w ierzyć się nie chce, aby w jednej i tej 
samej głowie się rodziły, a  tak  w wielu kie
runkach f a ł s z y w e  i g o r s z ą c e ,  że niepo
dobna ich zostaw ić bez odpowiedzi

A utor na w stępie zaDOwiada, że obecno^1 
szlachty przy odsłonięciu pomnika K atarzyny  II 
uw aża „za ieden z najbardziej b o 4 e s n y c l i  i 
u p o k a r z a j ą c y c h  dla nas łakt,ów w na
szych dziejach porozbiorowych*1. R«ecz nie do 
w iary, że właściciel tego poglądu o k ilk a  w ier
szy n.żei, na pytanie, „czy ten  ciężki grzech 
da się czemKolwiekbądź, choć w pewnej mie
rze, uspraw iedliw ić-1— z zupełną stanowczością 
odpowiada^ „ t  a k , —  okolicznością ł a g o d z ą -  
J A } '}  •|e ?t 1 u tak t, że spełniono czyn bez pre- 
i a P°d naciskiem  niespodzianych
sam- & f ° 7 & 2  w> padków*4. Tym czasem  ten- 
;e  ecfl0WSłi- tuż potem, opowiada,
r7u vr*b -P°j “P^nioniu  tego rodzaju upoka-
się ?e m e^systo J'°!?yjS^ ie^ 0 r /ą d n ' ^ o s trz a ł 
i wiec ■ i u* IpJ rasy rikacyjnv na L itw ie, -  
w uańb.ącei p  .2aPrnszem a sz y c h ty  do udziału 
ir  r •: P°tśkę uroczystości n o w y m  w
dziejach L .tw y  nie b j . ^ iesnouzia Ła “ 
nie zaskoczy* też i n, i * „JNiespoaz <*nką
bo da : " p r u 4 1 , t j , s rzad ^ s j j s k i  wca e, 
c i 3 dosyć czasu do namysłu.

“  “ IS2e ! ™' Łdziechuwski:
. r . ,, r na-Jmni©j powinni byli n a m y ś l e ć

!-l ę -‘ W w i z  i z - , . ,  pójść do księ-
wvtU ' lOZP‘":z<itą  rozmowę. Należa

ło w  albo wy tłómaczyć księciu, że godność naro
dowa zabrania »n brac udział w urocz, itoścI łl5o,
u ją w szy  stanowisko realizmu, żądać odpoWi dnioh 
ogromowi ofiary k o m p e n s a t  p o 1 i o y c z u v e *. 
idogh vreBzcie różnic się ze Bot) * J  i 
praousti w.c ministrów! obydwa odmienne a w spra
wie tej możliwe noglądy Teg„ nie ,czvn: i i to 

y to DieJem naiwiększvm .“
*lożbj dął w iarę, że tensam  prot Zdzie- 

luuWdi-.i, jeszcze przed odsłonięciem pomnika 
j j tany  w W ilnie na pewnem zebraniu obywa- 
telskiem  o zdanie odpowiedział, „że udział w 
uroczystości uw aża za upokarzający i niepo
trzebny, ale że ci. zapewne nieliczni, co staną  
n stóp pomnika, z a s ł u g u j ą  n a  t r a k t o w a 
n i e  p o b ł a ż l i w e  w o b e c  o k o l i c z n o ś c i  
tak nadzw yczajnej, ja k ą  jest tak  stanow cza 
prośba najw yższego w Rosy) dostojnika, popar
ta  obietnicą, choć m glistą lecz bądź co bądź 
o tw iera jącą  w idnokrąg jaśniejszej nieco przy
szłości — słowem wobec aktu, k tó ry  lotąu nie 
miał u nas an tecedensu11.

Czy pi oi Zdziechowski w e *«awał sobie 
wówczas spraw y z tego, źc przez danie roz
grzeszenia narodowego ugouuwcom szl a< heckim 
“ ó g ł  z d e c y d o w a ć  o i c h  u d z i a l e  w 
h a ń b i ą c e j  i c h  d z i  s i a j u r o c z y  s t o ś c i ?
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Należytość należy napnót. nadsyła:- orzekar.em pocztowy]

Czj prof. Zdziechowski nie pojmuje, że taki 
sąd jego, jako profesora J a g i e l l o ń s k i e g o ,  
polskiego uniw ersytetu , wśród ówczesnych oko
liczności mógł \t W ilnie uchodzić za a p r o b a  
t  ę postanow ienia szlachty, że wezmą udział 
w uroczystości ? Prof. Zdziechowski rozbraja 
w praw dzie sw oją o tw artoś. ią. z jaką  do tego 
czynu się przyznaje, ale. jako  profesor polskiej 
młodzieży, m ający kształc ić  je j umysł ; serce 
w k ierunku narodowym, budzi tem i poglądami 
swojemi bardzo sm utne refleksye

O skandalicznym  charak te rze  postąpienia 
szlachty cp-owiaua tensam  prof. Zdziechowski 
tuż potem tak ie  np. szegóły 

, „„Pewien poważny Wilnianin pocieszał mię, że 
z wyjątkiem wiceprezesa Towarzystwa rolniczego 
w Wilnie nie przyjdzie pod pomnik żaden fz ło 
wiek z powagą i znaczeniem. Stało się jednak ina
czej; uczestników znalazło się więcej, niż się spo
dziewały sfery rosyjskie, a w ich gronie byli nie
stety ludzie poważni i poważani; j e d e n  z n i c h  
p ę d z i ł  w p o ś p i e c h u  a ż  z W ł o c h ,  byle tem 
zaświadczyć swoją „błahonadieżność11; inuy, przed
stawiciel historycznego rodu, brał udział w redago
waniu oficyalnych depesz, zwiastujących światu o 
tryumfie państwowości rosyjskiej i lojalności przed
stawicieli najznakomitszych rodzin polski a, uzna
jących niepowrotne przytwierdzenie kraju Połnoeno- 
Zachoduiegn dla Rosyi11.

Prof. Zdziechowski dodaje bezpośrednio pinem

4) Do użycia na pokrycie wy(latk( ŵ fnmlu- 
szq policyi krajow ej.

5) Do za^ ą g n ię c ia  pozvczk' w Banku k ra i?- 
wym potrzebnej dla uzupełnień^ k^w > nie 
wyższej jednak  ja k  400.000 E

Sejm poleca W ydziałow i kr*iowemu’ /  sp0" 
rządził: a ) piany i kosztorysy w zrieść się ma
jących budynków  a  względnie istn iejące już 
plany poddał rew z y i; b) kosztorysy na ich 
w ew nętrzne urządzenie i cal® w yekwipowanie 
zakładów ; c) s ta tu t dla d.#7>w przymusowej 
pracy  i kolonii p o p raw i-c i, projek  eta tu  
dla przyszłej adm in.stracyi ^kładów.

Se.,m poleca W ydziałowi krajowemu, aby roz
począł rokowania z rządem c0 wysokości 
przyczynienia się skarb u  p»fistw a do kosztów 
nałożeni! zakładów i s ta n  *  do rezu lta tu  do
prowadzić

Z w ykonania powyższych czynil0Ści zda W y- 
dfz’aj. k raj owy spraw ę Sejmowi na najb liższej

W nioskodaw ca: M a r y e w s k i .  
M ałachowski Sy10czynski Buynowski,

H uza. R ayski, r a in a w  U  Yaybm ger Toma
szewski, F ruch tm am  Taki Bednarski, Loe- 
wonstein, K olischer ’ (-jłabińskń Jab ło ń sk i, 
M erunowicz, Wu r s t ) s ki- ^ hatzel 
v- mosek ten niezaw odnie w ie lk i  je s t donio

słości dla uregulow ania o \ia ta,iycb st.usunkdw 
: k ra ju , gdzie rocznie se tk i a aawet -Jrs'^ ce ID|ło-

Na u  g p r  a  w  i e  d 1 1 w i e u i e L i t w y  doćać tu dych ludzi idzie n a  m arne lub pada w objęcia 
. .  , zbrodni, ludzi, którzyby m7V ua l« vcem urPgn-jednak muszę, że z kancelaryi generał-guberna1 ora 

rozesłano 150 zaproszeń, czyli, że stawiła się na 
• ezwaaie M 1 k o t r z e c i a  c z ę ś ć z iproszonyeh 
i i hono. poważnej części społeczeństwa i t o-  
w a i o nieobecnością swoją kilku ludzi z bardzo 
wybitnem stanowiskiem

lowaniu stosunków . “ ^  "przedstawionego
' P/lłnnlroTT,,’wniosku, stać  się mogli 0 ‘v te '^n>'ral członkam i 

społeczeństw a. Zasług , e , 0SjP M aryewskie- 
go i k lubu  dem okratyczne, , / ż e  ważną tą  sp ra 
wą się zajęli, a W y Jzia ;

P r o r z lie c h o w ś k T 'p o p r o s tu  w jędnej i tej- b .ze  się ź is łn ży
samej spraw ie ma iwa sądy sprzeczne, jeden 
potępiający uczestników uroczystości K atarzyń
skiej, drugi dający im rozgrzeszenie A prze
cież praw da musi tutaj być jed n a , a TMak, w 
dodatku profesor wszechnicy i agiellonskiej, w 
tego rodzaju  ywestyacb powinien mieć opmię 
zdecydow aną  i jasną.

Domy przymusowej pracy.

kich dołoży sta rań  w kierunku j>k na jrych le j
szej realizacyi tej w ażnej zeczJ-

„Dowei
P o g iinA io października.

(Bnrza z powodu wyboru w okręgu pszoiyńsko-rybni- 
Dkim. Brak sautodz ainośoi uarndo#el —  ̂ „Wiozą 
niomUckia , -  Upadek iuur&tuosci w PJ“ F06 nlemie- 
okiei. — W.-isks «>e ni»inrj:v.rij» Wr kofciołó—'W obecnej sesyi seimowej. zgłoszony zosta1 

j następu jący  wniosek: j W prasie naszej niebyw ała od daw na burza.
Zważywszy, że dotychczasowe uchw ały sej-i W y wikal ią  rezp lia t wyboróp’ w .ohręgu pezczjii- 

, mowo zdążające do założenia krajow ych domów ] sŁO-rybniciim, > aw ła^t-z^  zukL te  gdy okazała 
przymusowej pracy i kolonii popraw czej dla {się tam niemożliwość poteprowad ienia poL kiej
m ałoletnich przestępców  nie stały  się ak toal- 
nemi; zważywszy, że p laga w łóczęgostwa z r< 
kiem każdym w zrasta ; zwazywszy, że is tn ie ją 
ce domy karne  nie odpow iadają ~aaaniu sweron 

I wobec m ałoletnich przestępców, Sejm K rólestw a 
Liabcyi i Lodoineryi z W lelkiem Rsie« nem 
K rakow ski e  unow ażnia W ydział k ra  owy

1) Do założenia dwóch domów n A

wyżej lat 18. ^ J v
2) Do założenia kolonii r^ lu iCw . J  7 • 

dla 150 małoletni oh przestępczy :J  
18-tu. kietowały z rządem i rzaao^031111 U m ączy ć  

3 ' Do zakupna na rzecz k ra ju  pod najko- to sobie m ożna jećvm e tetf, ze °,b®' n,rt P»peł-
rzystn.ejszem i w arunkam i m ajątku w środko- nili tę  rzeko zbrodnie - P o s t a w i e n i e  rU-

kandydatury , k ilkunastu  poiskidh wvborc/»w 
aby przeszkodzić w rborow i cent-rw ca, ks Ste- 
phana, oddało głos swój no rzau ,w ca-hakaty- 
stę  i w ten sposob jem j doP°lllwl?ło do zwycię
stw a Otóż w iększość orgaflów n a szej p rasy  u- 
w ażr postąpienie owych wyborców za s traszną  
w prost zbrodnię niem al za ^JIa(le  narodow ą i 
napada w to n ie ’ ostrym  na śl^ ski kom ltet WJ~ 
borczy, że dopuścił do taD^i zdrady. Rzecz 
znam ienna, że najw iększe v g ń  w ypadku obu
rzenie okazują  te  d iennikt e przeć dzie
sięcin la ty , śłużą( p o lU y c e " i ło w e j ,  “ame ko-

wej części Galicy i dla założenia “w n L   ̂oTady obu m ro ^ew eg , ? S y ^ w  i» ° » oh in s zy c h  w r^  
: poprawczo-rolm czej. gów U(.h()dvi zV radylfalny Dderzono też przy

te j sposobności także na posła K orfartego , jak  
się okazało zupełnie niesłusznie. Am śląski ko 
m ite t wyborczy, a r 1 poseł K orfan ty  nic nie 
zaw in ili; spraw cam i owej dyw ersyi k ilkunastu  
polskich wyborców byli redaktorów ie „Górno
ślązaka**, pp. dr Kowalczyk i Piechulek. P rzy 
zn a ją  się do tego sami w liście otw artym , 
w którym  ta k  uzasadniają swoje w ystąpienie 
w te 7 spraw ie:

„Gdy nam doniesiono, iż wpływowi „centro
wcy*1 rozbijają naszą orgauizacyę w yborczą i 
dem oralizują wyDorców7 polskich , nak łan ia jąc  
ich groźbami do oddania głosu n a  Kandydata 
centrowego, ks. d ra  S tephana , i że znaczna 
a t)ść  wyborców polsL cb  tym  groźbom ulega 
wysłaliśm y kilku  wyborców polskich na salę, 
aby przechylili szalę zw ycięstw a na stronę rzą- 
dowca p. Rzesnitzka.

„Uczyniliśm y to w tem przeKonaniu. z,e ks. 
d r S tenhan  jest m ebezpieczn1 7szym *vrogiem 
m chu  narodowego od p. Rzesnitzka, dalej z tej 
przyczyny, że centrowcy postaw ili kandydaturę  
ks. d ra  S tephana n iety lko  n a  z ł o ś ć  P o l a 
k o m ,  ale także w yraźnie w tym celu, aby u- 
bić polski ruch narodow y na Śląsku. Mamy 
mucne przekonanie, że czyniąc krok  ten , przy
służyliśm y się spraw ie narodow ej, w każdym 
razie usunęliśm y człow ieka, k tóry  w naszej 
dzielnicy mógł nam w yrządzić w iększe szkody, 
niż rządowiec konserw a ty s ta 1’.

Redakforowie „G órnoślązaka11 postąpili więc 
według zasady, te  W' polityce w ybierać trzeb a  
z dwojga złego mniejsze. Czy było to w tym  
w ypadku rzeczywiście tak ą  koniecznością, ja k  
to przedstaw iają  —  dochodzić tu  nie będziem 
W  każdvm razie  ten ich czyn me był znów 
„zd iadą  narodow ą41. Że stronnictw o centrum  na 
ftiąsKU może być pokonaae tylko n a jrad y k a l-  
niejszem i środkam i to wykazuje już dziesięcio
letn ie doświadczenie. Podobny w ypadek zaszedł 
już przed lo  la ty  w Raciborzu na Ś ląsku, gdzie 
centrow cy sami poświęcili Jw ie w ,Qsne kandy
datury  i głosow ali na rządowca, a Dy ty lko  u- 
n iknąć konieczności zaw arcia kom prom isu z Po
lakam i.

S p raw a ta  je s t bądz co b^dź sm utna, ale nie 
d latego, że w rzeczonym okręgu w ybrany  zo
sta1 rządowiec, too — jak  już słusznie w ykaza
liście — w niczem nie zm ienia sytuacyi w Sej
mie pruskim , lecz wyłącznie z tej p rzvcz*n j, 
że —  ja k  się okazaio —  p rasa  nasza je s t za
wsze jeszcze niesłychanie czuła na gniew stron 
m otw a centrum . Głównv organ  'tegr. stronni
ctw a ośmielił się znów w ysiąpu  z .:ąualneii), 
ażeby Koło polskie z powodu tej aw an tu ry  wy
borczej wykluczyło posia K orfantego ze swego 
g rona Zam iast to uroszczenie odeprzeć, gazet;, 
tu te jsze  oburzi ją  się n a  przywódców ruchu pol
skiego na Śląska, iż pozwolili upaść kandyUi-- 
tu rz?  cerrrow ei! To smutne, bc w ysaznje. że 
prze? tak  długą dobrowolną zależność od me- 
uiiecko-k&tolickiego stronn ic tw a pozbynsmy się 
s a m o  I z i e l n o s c i  n a r o d o w e j  w p o l i -  
t  y ce ,

r»rze(i tygodniem w sto licach dwóch dzielnic 
po lsk iid  p o z n a n i u  i G d a ń s k u  otwarto 
dwie insrytucye naukowe, w pierwszem m-eście 
muzeum memieckie, w drągiem  politechniKę —  
wbrew  właściwym swym kulturalnym  zadaniom 
m ają  gtownie cele polityczne m ają przyczyniać 
się do z g e r m a n i z o w a n i a  dzielnic polskich.

Pow iedziano nam to wyraźnie w mowach, w y
głoszonych na uroczystościach otw arcia W G dań
sku przem awia) „urodzony mówca na tro n ie11 
cesarz W ilhelm i w yraził życzenie, aby nowa 
politechnika sta ła  się tam „wiozą obronną niem 
czyzny*1. Na razie  w praw dzie wieża ta  przed
s taw ia  się bardzo słabo i skromnie. V7 dniu 
o tw arcia  jaszcze liczoa zapisanych na tę  poli
technikę słuchaczów  była m n ie jsza , niż liczba 
profesorów. Muzeum poznańskie zaś nie jest 
w gruncie rzeczy wytworem  niem ieckiej czci 
dla sztuko Jeg o  zarodkiem  jes t bowiem" zbim 
obrazów . hr. A nastazego R aczyńskiego, k tó ry  
m agnat ten niebacznie czasu swego przekazał 
-ządowi. Kie potrzeba chyba zapew niać, że na
dzieje, przywiązywane przez Niemców nod wzglę
dem polityczni m do tych insty tucyj, Dynaimniej
się nie spełnią.

Tak uaiece upadło już w szerokich kołach 
niem ieckich poczucie uczciw ości, gdy chodzi o 
zw alczanie Polan ow, o ten. pouczyia nas snów u 
„K reutzzrg11. organ arystokracyi niem ieckiej.-  
W iadomo, że komisya kolonizaoyjna posługw e 
się obecnie, aby w ydrzeć ziemię z rąk polskich, 
agen tam i P o lak am i, ludźmi bet czci i w7iary . 
Je d e n  z nich zdem askowany został niedawno ja 
ko znany  już z dawniejszych czasów oszust, 
k tó ry  poznał się już z wiezieniem koniem. xdy 
wubec tego jedno z pism niemieckich zwróciło 
uw agę, że instytucye rządow e nie puw>nny po
sługiw ać się takieui' indyw iduam i, „K reuzztg 
w zięła w obronę konnsyę i starał? się wykazać, 
że nie może ona, podobnie jak  polieya, „praco- 
w7ać* wyłącznie z przyzwoitemi osobistościami.

Jednym  z najniebezpieczniejszych u nas ob
jaw ów  jest wcisk tnie się mem *zyzny do pol
skich kościołów. W łaaza duchowna n ies te ty  za 
nadto  w tym k ierunku  ulega naciskow i ze 
strony rządu. T® jednym  z kościołów m iasta 
Inowrocławia pomnożono znów liczbę kazań 
niemieckich. W prasie  liakatystyczne.) wielka 
obecnie powstałe w rzaw a z powodu bardzo 
chwalebnego w ystąpienia proboszcza w Jeży 
cach pod 'oznaniem. bs. M ajera. Z abronił on 
podczas niemieckiego ślubu, jak i odbyw ał się

»ym kościele, śpiew ania z chóru p ieśn i nie
mieckich i t,em ściągną1 na  siebie nowe prze
śladowania ze strony  rządu i hakaty . Dola ta 
kich kapłanów jes t rzeczyw iście poniekąd w prost 
męczeńską, gdy atoli, cały naród znosi p rześla
dowania z powodu swej narodowości, kapłani 
polscy pierw si w tym k ie-unku dobrym przy
kładem  przyśw iecać powinni.

Boha wojenne.
(„Nowoje W-eiL.a" o jjp.-.skich siiach wojennych -
1,270.000 żołmerzj j iponi_ich. - Uranati ręczne w o 
becnej wojnie. — Kulo staiowe i oiowiene — Ich dzia

łanie wedle opisu lekarza japonskieg-o.j

Rosyanie liczyli do niedaw na z całą  ufnością 
na to, że japońskie siły w ojenne dosyć rychło 
się w yczerpią i że Kosya w r,en sposób p rę
dzej czy później mas zgnieść swojego przeci
w nika Obecnie i pod tym  względem, jak pod 
wielu innemi, nastąpił zwrot w opinii puDlicz- 
nej, k tó -a  zaczyna Japon ię  należycie oceniać. 
„Nowoje Wrftmin" na podstaw ie d a t angiel
skich podaje zestav lenie rozporządzalnych sił 
w ojennych Japonii, a zestaw ienie  to  w łaśnie
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Mamy nareszcie powieść chłopską, na  Którą | 
tak  długo się zbierało naszej lite ra tu rze  Daje 
barn ją W ładysław  Reym ont, pisarz, k tóry  d o -1 
*Ad tym  rodzaju twórczości sił swoich nie 
Prooował
wial;vtki(stalent lua dziwne drogi swego obja- 
w 7siiaii • autor°wie, którzy przez całe życie 
naszego Sl% Br  ^ b i e r n e  dneha i istoty ludu 
go duchu ~ • wszystko, oprócz refleksów te-

żvciowŁ l? ni’ którzy 3)i;nieyą odczuli ob-' 
w d J F  t o l  ^ . c h t o p e k i e g r  wcielili się
osiągnęli to m u  1 <,.''0(lze właśnieosiągnę u to, eo było m eJo8cign,OIlvlli id e ,,pm
całego korowodu sztucznie urab ianych  &  “
CÓW 1UUOW

„Chłopi11 R eym onta, jako  powieść Ulai. .. 
przedmiot lud, nie mieszczą się zupełni© w ,ca 
mach zakreślonych tem u rodzajowi lite ra t *  
pięknej, u tw ó r  ten  ma wszystkie^ cechy iu" 
m a n s u ^ p ^  . j ^ o  Jeg t to na y ie lu e  rozmiary  
konv^b historya żyw ota chłopskiflgo, a choć 
c z o n a T J ° ta  do,„ero w połowie je s t wy] oń-

a? ), P°tęznp T „ n  w tej pierw-

« ’>k sS SKart kaiążki f e czytelnik ou Pier  ̂
Reymont o, ,la?ia W  ^  H  J 1!* , to i

wen całą .w- łtfd inm B ,, B»
Dialnej otiserwacyi, 111 lp f i e
ludowi, romans -htop^jr '  o W *
Prawo obywatelstwa w belWrystycąf w Qwadza 
do mei wyraźny, wyb5 T1 .  w Pru ,
kteryzow any tJT  ^ ' P ^ i  o ś w ie tW  Ruchowe 
i zew nętrznie i o d p a r ta  Całe c t „ ,n i i
□czuć dotąd nieznanych w tej vva rstw7e a iozy- 
najm niej nie w powi^  ̂

' dlatego „Chłopi11 Reym onta są  dokumentem

> " l* ®t- Reymont: “lopi*1. Powieść wsnrtł-
' ST feł" J jŁ3i8ńt T°m -n  Zimt*’ arsaawaXakładein Gebethnera i Wolffa.

'iterackm i ch w il dzisiejszej i pierwszorzędnego 
i znaczenia zjawiskiem literackiem .

Powieść i nowele, na tle  życia mdn pisane, 
m ają u nas wielu zdecydowanych p rfcd w n i- 
ków. Była bowiem chwilowa aioda, w u -osva- 
dzona przez garść W zmhowych „iud0wców“ 
baw ienia się pewnemi czysto zew rięfcrznemi ry
sami św ia ta  ludowego, bądzę, ze po przec ta . 
niu „Chłopów11. najzav.zietsi przeciw nicy Uego 
kierunku, zamilkną, ujarzm -eni niepospolita s l a  
ta len tu  „utora. Bo oto na  ka rtach  d iróch io- 
mów tej powieś--! przesuwa się, jali w faJej. 
doskopie życie chłopa, to szare codzienne ży
cie, ujęte w ram y w spaniałych obrazów, rzucone 
na  tło żywej, wysoce zajm ującej akcyi powie
ściow ej, okraszone -ak pięknym  opisem tej 
przyrody, na łonie której chłopskie życie się 
rozwija, że układa się z tego całość zaokrą 
glona i pełna barw  słoneczna i ponura xara- 
zeuJ w strząsająca uiepospolitą siłą  d ram atyczną 
i p.aw dą. jakiej nie wy doby3 żaden z tych au
torów  którzy to zadanie podejmowali.

A śiodkiem. ułatw iającym  Reymontom i to za
danie. je s t język przedziwnej piękności i pro- 
stoty, żywcem z gw ary ludowej do książki 
Przeniesiony a  przei ież podbiiający nas archai 

staropolskiej prozy. Zda się, że to język  
^  1 wieku, przechow any w nieposzlakow anej 
s8yStośoi. 1 niezepsntej formie, jęd rn y  i pełen 
m onta D! ; pozbawiony poezyi. Pod piórem Rey- 
słów i U,"^ada się on w przepyszną mozajkę 
części ■ p L !Ji ety lko w d ia logach , ale także w 
n ia jąc  się Za/ ” A tak  t( dwie strony, dopeł- 
artyst-yczne t‘!®Wlliaią ..Chłopom11 -am y wysoce 
założeniu pow ieś^  w łaśnie> Iak ie odpow iadają

Autor zamierzył 
obraz życia ch łopski ”ChłoPach“ ddć Pfcłny 
przejawach i ciągłoś: f °  w jego codziennych 
cztery pory roku. — &  Poprowadzony przez 
S t a  w dwóch t o m a c ^ r  część ^  **

„UM z konieczności skrępow ać polot twórczej 
fan tasy  i autora. Tymczasem rzecz się ma w prost 
przeciwnie. Reymont bardzo logicznie obmyśli- 
plan swej pracy. "  hom pozycya p ,)Wieściowa

przepysznie mieści się i r o * $ a  w f an“ach tego 
podziału na pory roku i ° ja  z r 'orograficzną 
w iernością rauość DÓle, A 1111̂ 11 '^ch uczucia i 
dążeuia bohaterów  powieśfi- A rch liek ton ika  po
wieści przeprow adź n ą  J^ 1 P°(. m istrzow sku i 
niem a z pew nością d ru g im i .uFWarn  w naszej 
powieściowej lite ra tu rze , ^x '® y  bu<low a ta ł  
wyDornie p rzy staw ała  do & "  zarysu  kom- 
pozycyi i daw ała równie p ? } urozmaicony 
obraz życia w jego n a jrć ^ " 1̂ j*?lf,jszych obja
wach. P rzyszły  h istoryk cywillZacyi, któryby 
chciał outw arzać rysy  o ^ cA. i 0Wf* życia Indu,, 
po trzebuje  ty lko  otw orz?11 ę - .f  ’łn‘>ntov ą  k s ię 
gę żyw ota chłopskiego, a l" .k /' lf' w niej W3,zy: 
Ł o  K ażda postać, to t ’,P R e z o n y ,  w pełni 
ry ,ó w , każdy opis, to f o » | o a ta ry . a  aa
żde zdarzenie je s t wypad ' p  ° g lkl âk

Legion cały poprzednik*7 ey®0T,ta na Dt-
w ie chłopskiej powieści tor0' drogę naszem u 
autorow i. „Ghłopi“ , to nie Pft!?ły w y błysk tw ór
czego ta len tu  jednostki f 1 1' t (',',n a  tych  
w szystk ich  rozDieżnycb kieruni w ’ k td re  przez 
k ilk a  dziesiątków  la t naszą  Powieść
i nowelę. T yp  chłopski ^  J  nich i
dojrzew ał, aż rozbłysną* . .. i  ^ azfi *wej 
ch a rak te ry s ty k i w -,ChłoPa „Hii1' n{ rnonf spro
s ta ł w zupełności wielk16 . r u - ^ ta ł  się 
n iety lko  epikiem -narrato1,0 1 „ , y s tą-tw orcą. 
W span ia ła  jego tra g e d jf  ^  bie r«z * i ja  si( 
w  powieści zwolna, sp^k g  zdarzeń, u-
m iejętnie nagrom adzony ‘ P i a n y c h ,  sro-
pn iu je  siłę dram aty czńe? en; ! 4 k tó re  p1 
tężnieje z każdym rozdz . ®ści, nabiera
siły  żywiołowej i wre5.. . nen drugiego
tomu w ybucha tak ą  S1J,e lk ie  i . iUĄ ’ jak na 
karty  lite ra tu ry  tylk° a  e a ta  twórcz
rzucić są  w stanie. „.-.wiPćm ,

W dotycbczasowyej1 , a ':b. ua  tle ży
cia ludu pisanych. «ł*e r / ew ażnie uwzglę
dnioną zew nętrzną str01 ’ .ycia  chłopskiego- 
U R eym onta spotykam SI<k. Po raz  pierwszy 
z psychologią i cnarak ‘Wystyk^ duszy ( b o 
skiej A ta  pierwsza w naszej nowiescioW' - l1'
te ra tn rze  p ió b a  jest zarazem Uajś wietniejs/cm
rozw iązaniem  jeunegc z Uaj ; ra d n iej SZych pro
blemów literackie o.

Na pieiwszy Plaa P® feści vyj stępuje chłop 
Boryna, gospoda*2 gruntowy, ^  8t»r»zym już

w ieku, ale peien jeszcze “nergii i sił żywo 
tnych. Pomimo, że ma dzieci dorosłe: syna żo
natego  i córkę zamężną. B oryna zapragną’ się 
jeszcze „na złość dzieciom 11 ożenić i na  żonę 
w ybrał sobie młouą, urodziwą Jag n ę , k o r a  
przy pomocy zabiegliw ej swej macierzy um iaia 
usidlić wdziękam i starego  wdowca Zauom niała 
atoli Ja g n a , że przedtem zapatrzył? się na syna 
B oiyny JłD.ka, - tó ry  dla niej zapomniał i o 
swej potulne7 żonie Hance, o ojcc i o całyn 
świecie. To też kiedy m ałżeństwo B oryny i  ,-a- 
gną, wbrev woli oczywiście całej rodziny, przy 
szło’ do skutku, A ntek zapam iętał się z żalu i 
w ściekłość1 Zapom niał się do tego stopnia, że 
w kłótni podniosł rękę na ojca i w zażartej 
bojce Łaizał się z nim ku zgorszeniu całego o- 
toczenia i całej wsi po podłodze cham py. Na
stępstw em  bójki byłe, że sta iy  Boryna wyrzu
cił go razem z żoną ze swego domu i skazał
na szukanie chleba u oDcycn.

Od tej chwili rozw ija się w szybsiem  tera
pii tragedya  rodzinna Borynow S ta ją  uapize- 
ciw siebie jak  dwaj najzaw ziętsi wrogowi

. 1 i P ierw szy w poczuciu sweg” siu-
sznego p awa i władzy ojcowskie, nadającej 

P atre nad synem, drugi rozgoryczony 
r-/Mkotna ki yw dą, jak ą  me ojciec wyrządził, 
■oporządzając na rzecz macochy częścią swego 

mjania k tó ra  jemu przypaścby rausirła oraz 
ieszcze i trndm eisza do przebolenia 

gti-itą ukochanej dziewki Obydwaj d y .zą  zem- 
1  ‘ i nienaw iścią ku sobie, obydwaj wysi- 
%  się, aby sooie w yrządzać krzyw dy i przy-

k rMił"ść taką Antek B oryna pała do maco- 
fhv .o^ęguje się w nieopisany sposób od chw ili 
xdy’ ta 5 ostała żoną jego ojca Nie m ając SpoI 
sobnośc-i zbliżenia się do Jagny , strzeżonej n a  
każdym k roąn  argusowem  okiem s ta reg o  B orv- 
ny, A ntek zwolna, podstępnie zaczyna praco^ 
wać nad /.burzeniem szczęścia ojcow skiego i u 
stanaw ia w ydrzeć mu Jagnę. P lan  u a , 
doskonaie D aw na kochanka, w k tó re j pod 
wpływem gorących wyznań m łodego 4 i ł0p u  
dusza topnieje , naw iązuje napowrót .e rw ane  
z nim stosunki. W  różnych m iejscach i rófcne- 
mi czasy w idują ludzie tę  p a rę  n a  schadzkach 
Idzie z tego  plotka po ws. i dochodzi i s z j  Bo-

-yny, który, P°loay zazdrością. udręcza żonę,
nilnuiac iei i ak oka w ęłowiP ^ le n ,e  "PBnc 
wał fag i a spotkała się z Antiden. raz  i d rugi 

,i  Jusze .eh ruzułom -niłj się do siebie Długo 
„ajone pożądanie obopólte wybuchło w ulkan ,- 
czną la ą i Strawiło ich doszczętnie A sta^y 
B oryna czuwał. Tejże nocy, guy •) agna po spę
dzonej z Antkiem nocy pow racała do flomp , 
opodai mężowskich sfcjił )ł cdpoczęh z k o ch an 
kiem w wydrążonym brogu Boryna, S to jący  na 
ezatach. podpalił bróg i z nabiegłem i k rw ią  o- 
czyma, z widłami w ręku s ta je  pr?,y or„ 
brogu, iak k a t : raśmeiel. Młodzi cudem  nra 
wie uszli śm ierci pożar b rogu  i stodół ^  
całą Wieś a znaleziony w zglis2U a f abJ  
Jag n v  był w ystarczającym  aż n
4  W  cała wieś po, 
dw aznaczny sposób komentować

Romans A ntka z j agnął jp s t jedną z głów.

n^ c ,„.1 pm Pfai oji p rzePr ow adzonych części po-
kiej bra wury s ł ^ ^ 0^ 0™ ^  Dapi^ ia  do ta ‘ 
wzniósł się żaden f  W n o s c i  barw  uie 
Eoizodów ró w n w b  ? a&Zy^  • P ° 7 ne.ŚCIOP ^ ars5y’ 
raalniac seb u a i lyiŁ Jakie dał Rey m')nt' 
dzieci lud,, Zk(i 1 d^ e je  miłości tych dwojga
S i  " ai e ° yło dotąd w nasM j P°

t u S ?  teg0  czysto erotycznego czynnika oplą- 
ib ło  f’0 w przedz-w ny sposól ^ejopeję  życja
5  ^ le? °  W Lipcach, wpi iw* dza au to r  czyn.

• . d rńgi, rów norzędny a dop iaJ^cy wspa-
n ia le j ch a rak te ry s ty k i Indu. J est mm czynnik
sP0łeczny

Chło., polski jest Prf d^ stL lem . 1 ; ,ad
W szystko p rz y w ią z u j  d o . Z , “ b a  ^ asn? ^ ‘ 
Sw^i osei imei czy zborow ej strzeże i b ro v  ze
w szystk ich  sm choćby miał s tanąć na noże w 

•h ibronie W U® rrzepysznvir o b rrz ię  życia 
c M o S e g o  aroal',w anyir przez R eym onta, nie 
m J o  oczywi m rysu tego zabraknąć A więc 
mamy w alk . o ^  ml?d z y . Kmmą Ja dworem. 
z a 'a .g  rozwija się zwolna. i w pierw szej czy
ści ow.eści zaledwo le sk ie  oznaki wskazują 
nadciąg87acą burze Dopiero pod koniec akcya 
roz n j t  sie, potęguje i p rzybiera  ro /m iary  
wst ząsającego tragizm u. O dy dwor "^rządził 
ąbanie spornej części la tUl do której -m in a  

rościła sobie praw a, w ies n rz ą ’z 'ła  zajazd.
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te raz  bndzi w ielkie zajęcie. Otóż Japończycy , 
wedle obliczeń rosyjskiego dziennika, posiadają  
następające  siły  wojenne: 1. Z u p e ł n i e  w y 
k s z t a ł c o n y c h  wojskowo indzi, m ających 
20, 21 1 22 la ta  życia, 135 000, w 23, 24. 25 ' 
i 26 roku  życia 180.000 ludzi; w 27 do 31 to 
kn życia  225.noo ludzi; razem 540.000 ludzi, 
W 32 roku życia do 39 roku życia posiada J a 
ponia  360.000 wyszkolonych wojskowo ludzi. 
O g ó l n a  s u m a  ż o ł n i e r z y  t e j  t a t e g o -  
r  y i w y n o s i  900.000 ł u d z i .  II. Ludzie woj
skowo n a  p ó ł  w y k s z t a ł c e n i :  w 20, 21 i 
22 roku życia 240.000 ludzi; w w ieku od 23 
do 26 roku życia 320 000 ludzi; w ffieku od 
27 do 31 roku życia 400.000 ludzi; razem
960.000 ludzi. W w ieku od 32 do 39 roku żj 
cia 64.000 ludzi. O g ó ł e m  m i l i o n  l n d z i .  
I I I  Ludzie n i e  w y k s z t a ł c ę  n i  w o j s k o 
w o. lecz zdolni do służby- W  wieku od 20 do 
22 '■oku życia 150.000 ludzi od 23 do 26 rokn 
życia 200.000 ludzi; od 27 do 31 roitu życia
250.000 ludzi; od roku 31 do 39 zaś 400.000; 
o g o ł e m  m i l i  o a  l u d z i .

Ponieważ w Japom i w 31 rokn życia u sta je  
służba w arm ii czynnej i te ry to rya lne j, więc 
pow oław szy wszystkich znpehiie i na pół w y
kształconych ludzi do 32 roku życia pod cho
rągw ie, może Jap o n ia  w ystaw ić l 1;* miliona 
w ojska na placu wojny O dciągnąw szy na śmier
telność, choroby i t. p. 10%  do 20%  ubytku, 
to pozostaje zupełnie w yszkolonych żołnierzy, 
uczących do 31 la t życia, 800.000: a  -azem z 
wyszkolonymi ty lko częściowo 1.27u 000. Że ja 
pońskie m inisterstw o wojny oblicza *siły wujen- 
ne kraju, w ynika z liczby spraw ionych k ara
binów. Na Doczątku 1903 rokn było w Japon  
280 000 karauinów  najnow szego system u (6'5 
milimetrowe k a rab in y , wzór z roku 1897),
500.000 karabinów  m agazyno wych M urat a
200.000 P ibody'ego i Rem ingtona, a 10t‘ 000 
jednonabojow yth  system u M arata  T ak  oblicza 
siły zbrojne Japonii r Nowoje W rem ia".

P rzejdzmy do szczegółów drobniejszych. —  
I te raz  pow tórzyć można s ta rą  m aksym ę aic 
nowego pod słońcem. T ak  zw ane ręczne g ra 
naty , k tórych w E uropie używ ała piechota w 
X V II i X V III wieku, weszły po dłagiem zapo
m nieniu znowu w ożycie podczas obecnej woj
ny. Jn ż  w bitw ie pod Liaojangiem  mieli podo
bno Japończycy posługiwać się g rana tam i rę- 
cznemi przy sztuim ach na n iek tó re  pozycye 
rosyjskie, gdyż haubice ręczne, k tó re  t im po
siadać mieli wedle n iektórych spraw ozdań J a  
pończycy, nie is tn ie ją  w cale, o ile wiadomo. 
W idocznie chodzi tu ta j o g ra n a ty  ręczne. Gdy 
pod Portem  A rtu ra  rzucili się Rosyanie na fort 
W ysoka Góra. obsadzony przez Japończyków, 
kolumny rosyjskie, jak  tu  stw ierdziły  doniesie
nia z rozm aitych żródel, używ ały granatów  rę
cznych, napełnionych piroksyliną, m ającą aż do 
18 funtów (P) wagi. W tym  w ypadku nie ty le  
rozchodziło się o zniszczenie japońskiej piechc 
ty, do czego w ystarczały o wiele słabsze na be
je, ja k  raczej o w ysadzenie w pow ietrze w ią
zań belkowych, za którem i byli okryci Ja p o ń 
czycy

G ranaty  ręczne są w yirązonem i pociskami, 
posiadającem i m niejszy kaliber i 'że jszą  wagę, 
a  rznea je  żołnierz rę k ą , ja k  piłką. G ranaty  
posiadały w Europie w X V II i X V III wieko 
bataliony grenadyerów , które używały ich w 
każdej bitwie. Później g ran a ty  ręczne były w 
użyciu ty lko  podczas w alk oblężmczych. Czasa-
m i g r a n a t ó w  rx * lca tic
za pomocą strzałn z m< zdzierzy i nazyw ano 
to „gradem  granatow ym ". W  dzisiejszych cza
sach g ran a ty  ręczne mogą znaleść zastosow anie 
tylko w walce oblężniczej lub pozycyjnej.

Z ajm m ące szczegóły podaje w czasopiśmie 
lekarskiem  „A rchiv fu r kfm ische Chirurgio" ja 
poński lekarz wojskowy, dr R a ia , o różnicy w 
ranach , zaaaw enych przez m ałokalibrow e kule. 
pokryte powłoką (p łaszczem ), a używ ane obe 
cnie, a w ranach po daw nych kulach ołowia
nych D r H aja  stw ierdził, że liczba natychm ia
stowych śmierci je s t większa po ranach  zada 
nych przez obecne kule z pnwłoką stalow ą, aiż 
po ranach  skutkiem  kul ołowianych Jeżeli j e 
dnakże rana po knl; z płaszczem stalow ym  nie 
je s t śm ierte ln ą , to o wiele łatw iej można, ją  
w yleczyć i szybciej się g o i . niż r a n a , zadana 
daw ną kulą ołowianą.

Na rębaczy, tnących  las, w ypada kilkudziesię
ciu chłopów z w idłam i, cepami, kosami i strzel
bami. D w or przygotow any na  napaść, odpiera 
siłę siłą. W krw aw em  starc iu , odmalowanem 
w opow iadaniu z epicką siłą, pada pod ciosem 
przeciw ników  ugodzony praw ie śm ierte ln i0 Bo- 
ryna  Dzieje się to w chwili, gdy syn jego 
A ntek u k ry ty  za drzewem i z palcem na c jn -  
głu strzelby  w alczy z pokusą zabicia oica Gdy 
atoli Boryna, ugodzony kolbą w głowę przez 
ofieyalistę dw orskiego, pada skrw aw iony na 
ziemię, A ntek  przytom nieje, i z rozpacznym  o- 
krzykiem  rzuca się na  omdlałego.

Pow ieść, doprowadzona do kulm inacyjnego 
punk tu  napięcia, u .y w a  się na ‘ym w strząsa
jącym  epizodzie. Dalsze je j części przynoszą 
rozwiązanie tego pizedziw nie zaw iązanego i roz
miniętego eposu, k tóry  niew ątpliw ie iest jednem  
L najśw ietniejszyah zjaw isk  ua niw ie naszej 
beletrystysi. T alen t au tora  w ystąpił tn  nietyl- 
k °  w plastyce opow iadania i pełnem w niknię
ciem w ch arak te ry s ty k ę  ludn, ale w przedzi 
w nej annonn i mierze, jaką  an to r um iał za- 
stosoWclć w przeprow auzeniu planu swej powie
ści. S iła  ętektów kolorystycznych, prostota i 
praw da opisu, łącząca piękno słow a z przedzi
w ną barwnością pejzażu w opisach natu iy . 
a siłą  charak terystyk i w obrazach rodzajowych 
nie m ają w zoru w naszej beletrystyce.

W szystko tu  o^erpane z obserw acyi na tu iy , 
zadłame niesłyohHuie w raż. wem a  subteluem  
odczucictn p iękności najpospolitszych zjaw isk 
tfe iow ych . Jeże li autorow; s tarczy  sił i temne- 
ram en tu  ’ j a trzym ania  daiszej części pow iesci 
na  tym  sat»-»tn poziomie artystycznym , to  w 
„Chłopa ”  P^yjdzie n a m powitać najceln iejszą 
powieść z  ż =uda, będ ^rą  zaszczytem współ
czesnej lite ra tu ry  nasze |. Reymont odkry ł nam 
nowe św iaty  p i ^ n a  j p r a wdy, bo uczynił Lud 
żywym czynnikiem  twórczości P ię ś c io w e j ,  a 
tem tamem z plonem  "^ lk iego  ta len tu  połączył 
ta k ie  czyn o b y w a te lk i

y**aytlaw ^ rolc**eh.

Inauguracya wykładów w Uniwer
sytecie Jagiellońskim.

Dzisiaj odbyła się uroczystość inauguracji wy
kładów w uniwersytecie Jagiellońskim w Krakowie 
na rok szkolny J 904 5.

O godz. 9 rano w akademickim kościele św. An- 
n v odbyło się solenne nabożeństwo, odprawione 
przez ks, kanonika Spisa, aa którem obecnym był 
senat z rebiorem dr Cybuiskim na czele, gremium 
profejorów uniwersytetu, wszyscy w togach, aaczel- 
nicy władz autonomicznych i rządowych, oraz li
czne zastępy młodzieży uniwersyteckiej ooojga płci 
i grono osób z miasta Podczas nabożeństwa śpie
wał chór akademicki pod bacutą p. Bolesława W a
lewskiego, odpowiednie pieśni, między innemi od
śpiewał mszę Perosiege.

Po nabożeństwie o godz 10 udali się, poprze
dzani pedelami, niosącymi berła uniwersyteckie, se
nat i profesorowie, przez planty do gmachu uni
wersytetu, gdzie w anii odbyła się uroczystość inau
guracyjna W  pierwszych rzędach krzeseł zasiedli 
dygnitarze wszelkich rang i urzędów, dalej zapro- 
szon“ osoby, a salę wypełniła szczelnie młodzież 
słuchacze i słuchaczki

Na podium wspaniałej sali zajęli miejsce pro
fesorowie nniwersy tętn ua środkowej trybunie za
siedli prorektor proi. dr Edmund K r z y m u s k i  1 
nowy rektor prof. dr Napoleon C y b u l s k i  Po 
bokach stanęli, niby milczący żywy mur, pedele 
uniwersyteccy, w swych długich zielonych kostyu- 
mach, dzierżący Dieruchomo berła akademickie w 
rękach.

Gdy wszyscy zajęli swe miejsca, zam k n ię to  drzwi 
i pierwszy zabrał głos prorektor prof óT Kr z y -  
m a i k i ,  który złożył sprawozdanie z działalności 
uniwersytetu J a g ie llo ń s k ie g o  w ubiegłym roku szkol
nym.

Między innemi podniósł mówca, że „ p o w s z e c h 
n e  w y k ł a d y  u n i w e r s y t e c k i e " ,  wprowa
dzone w roku zeszłym; odbywały się w Krakowie 
z welkim pożytkiem dla słuchaczów, złożonych z 
różnych sfer miasta, a także odbywały się takie 
wykłady w Jaśle, Nowym Sączu, Tarnowie i Chrza
nowie Liczba tych wolnych słnehaczów doszła do 
cyfry 19.351, z czego na Kraków przypada 13.742 
Wniesiono do Sejmu petycyo o poparcie tych wy
kładów. W otwartym zeszłego rokn Domu akade
mickim znajduje pomieszczenie 120  akademików. 
Jako fakt zaszczytny dla uniwersytetu sprawozdaw
ca wymienił wybór profesora uniwersytetu dra Ju 
liusza L e a na prezydenta miasta Krasowa.

Ogólna liczba słuchaczów i słuchaczek wynosiła 
w półroczu zimowem 1879, w półroczu letniem 
1656. Liczba profesorów na uniwersytecie wynosi
ła 132, w tem 58 zwyczajnych. Promocyj doktor
skich odbyło się 77. Senat akademicki zaiął zas« 
dniczo przychylne stanowisko wobec podania słu
chaczek o ułatwienie im stndyów uniwersyteckich, 
względnie o zrównanie ich praw z prawami mło
dzieży męskiej senat zapatruje gię też poważnie 
nad przypuszczeniem kobiet do studyów prawni
czych, tudzież nad otwarciem dla uczennic iiceón 
żeńskich dla zawodu ap,ekarskiego.

Biblioteka Jagiellońska liczy obecnie 269.165 
dzieł w 365.432 tomach, prócz aktów, map, ryciu 
i t. p.

Na zakończenie zwrócił się mówca do nowego 
rektora z gorąe«mi życzeniami na jego stanowisku 
i złożył w jego ręce berło rektorskie, łaucncb zło
ty i pierścień, owe trzy insygnia najwyższej włe 
dzy uniwersyteckiej,

N astępn ie zabrał głos nowy rektor prof. d y- 
-j n ; b V. i i podziękował w aerdeczuycn etowa t za 
wybul Kolegom, poczem mówił o zadania h n<, 
sytetu w obecnej dobie, a zwróciwszy się -s 
dzieży podniósł z naciskiem, że jest o ra  tyli. 
garstką polskiej młodzieży, która korzysta ze szczę
śliwych warnnków, jak :ch Die mają lysiące naszych 
rodaków Nietyiko słuchacie — mówił rektei prof. 
dr Cybnlszi — wykładów w ojczystym języku u 
profesorów rodaków, oddanych nance polskiej, milu 
jących niemniej napewno od was swój kraj i na
ród. lecz zarazom możecie korzystać ze swobód 
akademickich największych jakie istnieją w życiu 
akademickiem gdziekolwiek w Europie To też mu
sicie być świadomi, >.e na was ciąży także najwię
ksza odpowiedzialność za przyszłość kraju, iosy 
polskiej nauki i polskiej ziemi.

Gorące, długo niemilknące oklaski bvły nagrodą 
za piękne to, z głębi serca płynące przemówienie 

Uroczystość zakończała się pierwszym wykładem 
inauguracyjnym, wygłoszonym przez nowego rekto
ra dra C y b u l s k i e g o  p. t. „Biologia wobec naj
nowszych badań fizycznych

Kraków, 12  października.
„Pierwsza polska wzorowa wyooźyczalnia 

książek", otwarta 1 października r. b. w biurach 
zarządu głównego Towarzystwa „Szkoły ludowej" 
(ul. Szczepańska 1. 7), jest w pełnym mchu. Co
dziennie kilkadziesiąt osób różnege stanu i wieka 
zgłasza się po książki, które rozdziela kierowniczka 
wypożyczalni p. Zal«ska, uważając na stosowny 
wybór, szczególniej dzieł dla młodzieży najwięcej 
się garnącej do czytelni. Biblioteka ma już z górą 
3000 książea w eprawie 1000 nowych, wyporo
wych. Roczne wpisowe 2 korony, a od dzieła na 
dobę po dwa halerze. Cieszymy się, że praca prof. 
Januszewskiego, członka-bibliotekarza zarządn głów
nego, rozwija się tak pięknie.

Na kursach imienia dra Adryana Baranie
ckiego rozpoczynają się wykłady dnia 15 paździer
nika o godzinie 9 zrana. W bieżącym roku izeo ! 
nym wykładać bedą następując,: profesorowie: Na 
wydziale literackim: historyę polska prof. dr K. 
T okarz , historyę powszechną radca szkolny prof. 
A. Szarłowski, historyę sztuki (od renesansu) prof. 
Akademii sztuk pięknych dr A. K. Górski, litera
turę polską (do końca XVIII w ) prof 11 Dubie
cki, literaturę polską (wiek XIX) prof. A Maza- 
nowski, literaturę powszechną dr L. Rydel, kosmo
grafię prof. dr Rnsyan. o elementarnych zjawiskach 
życia prof. uniwersytetu dr Jozef R ostański, eko
nomię docent nniwers. dr St. G rabski, pedagogię 
prof. dr Opnszyński, historyę filozofii prof. uniw 
dr M Straszewski, historyę Kościoła i etykę chrze
ścijańską ks. Jeżewie*. Na wydziaie przyrodniczym 
matematykę docent nniwers. dr St. Tołłoczki, fizy
kę docent nniw. dr W H einrich, chemię docent 
uniw. dr Marchlewski, w  tym rokn wyktaoane 
będą na kursach dodatkowo: psychologia przez
Drof. nniwers. ks. dra Pawlickiego, język polski 
przez prof. nniw. dra Łosia, oraz w razie zgłosze
nia się dostatecznej liczny uczennic będą odbywać 
się Kursa języka francuskiego i meir "kiego. Ne 
knrsie artystycznym jnż się rozpoczęły lekcy e ry
sunków i malarstwa Wpisy przyjmuje sekretarka 
koi^ą* «] Karmelicka, L. 36, II p.

\  n  W  A R E  F _ n  R  M  A
i ,  , . , ■ >•

Z teatru ludowego. Z uznaniem zaznaczyć aa- 
ieży, że obecne kierownictwo teatru ludowego z całą 
nsilnością stara się przełamać, ledr dotychczasowej 
obojętności publiczności dla sceny ludowoj. Troskli- 
w*m doborem repertoarc i staranneui przygotowa 
nlem sztuk zdobywa trupa ludewa coraz większe 
srmpatye i frekwencję. O tej staranności świadczyło 
także przedstawienie wczorajsze, które przyniosło 
nim trzy jednoaktówki:- Lucjana Rydla „Z dobre
go serca", Chrzanowskiego „Delikatne zJocenie- 
i Pragi „Przyjaciel". Wszystkie trzy "sztuki grane 
były z temperamentem, doskonałem uchwyceniem 
zasadniczych rysów charakterystycznych postaci, sub- 
telnem cieniowaniem przejawów uczucia i humorem. 
Dość licznie zgromadzona publiczność z zapałem 
oklaskiwała wykonawców. Na szczególne wyróżnie
nie zasłużyły panie Sznagi i Dalębianka: panowie 
Węgrzyn, Czerm iński Kiciński, Gabryelski i Lip- 
czyński.

Sprawa listów amerykańskich. Głośna przed 
kilkn tygodniami w, Krakowie sprawa littów amn- 
rvkańskich, sprzco^wierzanycn na poczcie krakow
skiej, o czem szczegojowo donosiliśmy w swoim 
czasie, przybrała ^sleko większe rozmiary, niż się 
z początku zdawah, \ btała się nawet powodem 
korespondencji dyplomatycznej. Mianowicie, z po
woda, że między Wysyłającymi pieniądze z Amery
ki do odbiorców w tralicyi, było wieln takich wło
ścian polskich. Kt,jrzv się tam już na stałe osie
dlili i przyjęli obywatelstwo amerykańskie, kunsel 
Stanów Zjednoc*onVch w W iednia, wniósł ze po
średnictwem aa8tf*J«kiego ministerstwa spraw za
granicznych skafeó na nrząi pocztowy w Krako
wie o sprzenie^rzanie listów wysyłanych z Ame
ryki. Zawiadomi®06 o skardze tej austriackie mini
sterstwo handlu- Poleciło dyrekcji poczt w* Lwo
wie przeprowa^ 6 najsurowsze i jaknajbardziej 
szczegółowe sl*^21̂  —  wskutek czego dyrekcja 
lwowska przysDl0 ,j0 Krakowa komisarz3 urzędu 
pocztowego, dr» Zygjjpnta Jakescha który bawiąc, 
tu przez kilk» dDi przesłuchiwał szereg świad 
kew ze sfer ut^dniczych i woźnych , zarówno na 
fakt sprzeniewierzaBycb listów, jak również i na 
inną spraw ę, hędąCą także przedmiotem docho
dzenia organów P°!icyjnych i sądowych. O ile wno
sić można owo Podrzucanie listów amerykańskich 
w różnych stroi1 m iasta, znajdowanych później 
przez policyę. puuńofizj z jednej tej samej ręki, 
od osoby( podejrza%  o sprzeniewierzenie pierwszej 
se rji tych listów razie niaogo nie uwięziono, 
choc'aż władze “ oją jnż silne poszlaki na pra- 
w dziw ego winowajcę, Śledztw® w tej sprawie z ra- 
mienia sądu pi'owadzi sędzia p. Franciszek Trzna 
del. Byłoby do l ż e n i a  by spr»»a ta, głośna jnż 
i za oceanem i obniżająca tutejsze instytucye, 
była raz wyświetl°6ą, a sprawcy niegednego czynu 
tem niegodniejszego. że poszkod#wanym! są w ni»j 
biedni chłopi £alic>jscy, jakuajprędzej i .aknaj»u- 
rowiej ukarani ZC6tali.

Zapomogi * za*iłki na cale publiczno. Na od
bytem wczoraj posiedzeniu krak. i zńy handlowo- 
przemysłowei, * budżetu na r. 1905, uchwalono na
stępujące zasiłki i zapomogi, k tó re  tak rozdzielono: 
Wyższa szkoła handlowa w Krakowie koron 4 003, 
szkoła handlowa uzupełniająca w Białej 400; 
szkoły przem.T8*0We: w Chrzanowi* 200 , w Gorli
cach S00, w Ja*1* 200, w P od gó rzu  2oo, w Rze
szowie 200, w Nowym Sącza 2 0 0 , w Starym Są
czu 2 0 0 , w Tarnobrzegu 2u0 t  w Tarnowie 300,
w Żywcu 200 y szkoła stolarska w Kalwaryi 400,
szkoła ceglarska w Podgórzu 600,' ssfreła kowa’cha 
m Sułkowicach 400 uskoka ślusarska w Śwjątni- 
tach 500 kutsa ’a iircharzy w Kiakowie »0%
uiajsterskl .szewski w Krakowie 400; kursu wę;
r-ewne: J!a irayców  w Krakowie 100 , r  Tai n i

łi» l . ~  iia  w Rzeszowif 100; wystawa
? - vi- w Krak^wL . r^ta) 500, centralny 

zwią^eK gili yjski*k* pi md słu fabrycznego 200, 
stowarzjozonie prz'>®yci' w Biaiej 400, stowa
rzyszenie kupców ’ młodzicy handlowej katolickiej 
w Krakowie 300. stowarzy3zenle izraelickiej mło
dzieży handlowej *  Krakowie 300, stowarzyszanie 
opieki nsd terroinż^r8111! izraelick’mi 400, stewa- 
rzyszenie opieki <,M(ł owolnionymi więźniami 50, 
Izby handlowe: w R ',Jstantynopolu 50, w Aleksan- 
dryi 50; fundusz jźiłeiisznwy Akademuh andiowej 
w Krakowie 3.000 koron.

Godne naśladOw“ •&. Fabryka tutek do papie
rosów firmy Elstef * Topf we Lwowie , zaopatruje 
wszelkie BWe wyrc,’-vi t j wspaniale tutki i bi
bułki do papierosów w znaczki TowarzystwŁ szkoły 
ludowej. To dobrów°Ue i ofiarne opodatkowanie 
swoich dochodów n* ‘1% przvniosio już Towarzy
stwu szkoły ludoi,,*j na ręce zarządu głównego
w Krakowie kwot? 1-591 koron 66 halerzy. —
Gdyby inlle nasze krałowe fabryki, nandle i sklepy,
pracownie i przed*1 "^orstwa zdobyły się na taką 
ofiarność na rzecz ^ ^ a izy s tw a  szkoły ludowej — 
stanęłyby setkami 3ẑ oły kresowe, tysiącami czy
telnie i inne pożvteC*0e, narodowe instytucje, jako 
dzieła Towarzystw8- dającego na celn tak wznio
słe zadania

z  autonomii. Pre*6Sem Rady pewiatowej w Pil- 
źnie wybrany zosts^ Józaf Kaden, a wicepreze
sem hr Mikołaj RL-.

Ucieczka wieżl'l°'*ł. Ze Stanisław ów  a donojzą: 
Wypadkiem dnia iest ucieczka więźniów, którzy 
wczorajszej nocy Z ł Ssztów śledczych tu tejszego
sądn, uchodząc c*ni0°ści straży, umknęli cało i 
bezpiecznie za gfirę Byli to cyganie
w liczbie 6 _  ar«8.2tf>Wani pod zarzutem zbrodni 
kradzieży z włan'80’6111, popełnionej w Otynii. — 
Ucieczki dokonali Prj6z otwór, zrobiony w mnrze, 
co świadczy o lichei^dow ie przybytku Temidy.

S traszny  czyn 0 łkanego. Z Kosaowa dono
szą- W  Pistyniu mi(”‘*ka) niejaki Marcin Skowroń
ski, uczeń 7 klasy ^ '^tazyalnej, który nrzei wać 
musiał stndya z poW0*!0 choroby umysłowej i po 
zostawał od tego c* ^  w domu rodziców, zamo
żnych mieszczan w 1 ,8%uu. Ponieważ b>ł pozor
ni# nieszkodliwym, P1 nie czuwano «»d czyn 
nośeiami jego, które Cs’rauiczały się do samotnych 
wędrówek nocnych. ^ ne6dajszej nocy prewdepodo- 
onie w napadzie sZ' 111 N a m o r d o w a ł  s i e k i e 
r ą  o j c a ,  m a t k ę  i ^ ^ M s z e g o  b r a t a  B. de  
konaniu strasznego cźvno, wezwai sąsiadów, a (Ty 
sprawdzili, co porobił w domu rodziców, gdyż sam 
idzie do Russowa, ab:' °ddać się sądowi, gdzie też 
został uwięziony

W Tuchowie, jak °am donoszą, odbyła się d 8 
b. m. konferaucya Da°cz\ c*6lstwa okrega fnchow- 
Bkieuo. Po zagajenia j e(  Przez przewodniczącego 
inspektora P- W ł Lech® i Po wyborze sekretarzy 
nastąpiło odczytanie ePra Udania z elaboratów ns, 
temat braków- w nas8V(‘̂  szkołach. Sprawozdanie 
wykazało, że w okręg0 fuch°w8kim zn a jdu je  się 5 
ruder, które trzeba biiZwaro° k *Wo zastąpić nowemi 
szkołami, że 7 szkół wymaga gruntownej rekon
strukcji i że w okręgu tym ty i^  3 8Zkoł> odpo
wiadają warunkom hyginnicznym. w  dyskusyi, ja
ka się ze sprawozdania tego wywiązała, konferen
c ja  przyszli do przekonania, że niektóra braki da

dzą się usunąć przy pomocy władz szkolnych i w 
tym celu powzięła kilka uchwał.

Po południu wygłosił wykład z dziedziny h.ygie- 
ny sznolnej starszy lekarz powiatowy dr Dzikow
ski. W 2-godzinnym wykładzie poruszył wiele bar
dzo ważnych dla nauczycielstwa spraw, wykład 
swój ilustrując licznemi rycinami i okazami. Osta
tnim punktem porządku dziennego było sprawozda 
nie o podręcznym gabineciku szkolnym. Pod koniec 
posiedzenia przewodniczący wyraził nznanie p. Jó
zefowi Drewce, kierownikowi szkoły w Siemiecho- 
chowie, który z kawałka ziemi ornej urząnził ogród 
wzorowo prowadzon.i 

Zmarli.
V ojciech K o n a r s k i ,  towarzysz sztaki drakar- 

sklej, w 39 r. żvci# umarł w Krakowi*.

Z>© świata.
Z W arszaw y donost korespondent „Słowa Pol- 

skiego’1: „Kurator okręgu naukowego warszawskie
go, Schwarz, wydał świeżo rozporządzenie, zabra
niające nauczycielom Polakom udzielać w szkołach 
prywatnych lekcyj historyi powszechnej i geografii. 
Dlaczego? - niewiadomo. Nauczycieli tych w W ar
szawie jest zaledwie kilku. Ale i ci przecież żyć 
muszą. Udali się zatem przód kilku dniami do ku
ratora z podaniami o nieskazywanie ich na śmierć 
głodową. Gdy jeden z tego grena w.rłuszczał ust
nie prośbę wszystkich, kurator wyraził zdziwienie: 
„óakto, przecież panowie jesteście Polacy —  więc 
■akąż mieć możecie pretansyę?" —  „Będziemy mu
sieli zatem zwrócić się z prośbą do ministra" — 
rzekł wtedy jeden z nanczycioli. Wobec tej groź
by kurato- przyjął podania i przyrzek] je rozpa
trzeć. Nie znaczy to zresztą wcale, aby miał im 
dać odpowiedź przychylną."

Polacy u prezydenta Roosevelta. Z Waszyng
tonu donosi p. Władysław Gniewosz (młodszy). 
Członkowie europejskiej międzynaroaowej konferen
c ji pokojowej zakończyli swą podróż po Ameryce 
w stolicy Stanów Zjednoczonych, w \Vaszvugtonie. 
Najważuiejszą chwilą pobytu w tej stolicy było 
przyjęcie członków konferencji przez prezydenta 
R.oosevelta w Białym Domu. Przewodniczący kon- 
ferenevi Barthold złożył petycyę, w której konfe
rencja prosi Rouserelta o zwołanie konferencji 
pokojowej, złożonej z przedstawicieli państw na 
wzór odbvtej przed kilku laty w Hadze. Po prze
mówieniu prezydenta Stanów Zjednoczonych rozpo
częło się przedstawianie jeszcze poszczególnych 
grup. —  Poseł G 11 i e w e s z  przywitał Drez/denta 
imieniem wszystkich narodów, zamieszkałych w Au- 
stryi i wyraził głęboką syropafyę i podziw dla 
Ameryki i jej narodn Jako Polak, polec:ł opiece 
prezydenta Polaków, zamieszkałych w Ameryce, 
któ.-zy najciężej pracują w fabrykach amerykań
skich i przyczyniają się do podniesienia przemysłu. 
P. prezydent podziękował za szczere słowa i po
wiedział, ż* zna Polaków, ceni i lubi ich; nastę
pnie rozmawia* z posłem D u l ę b ą .  Dowiedziawszy 
się, że również jest Polakiem, oświadczył, że zna 
dzieła Sienkiewicza, dokładnie wymieniał „Ogniem 
i mieczem", „Potop" i „Quo vadis?“, nadmienia
jąc, ż* ceni bard z . tego słynnego autora i cieszy 
się„ ż# ma sposobność powitać u siebie jego ro
daków

W jakim to języku? w  miasteczku L e w i n
(Loewen) na Górnyip enąsku mieści się , jak nam 
donoszą, nao pewnym sklepem następujący orygi
nalny, wielkiemi literami wymalowany napis:

„Skład Towaru coionialni cigarow papierzi ta 
baci do korzinia i schnuDania pfbiwki i naczinia 
dla pf.ijy kow Naczyń do pola ff. Ohccnl.ada Cacas
1 Tbee motr* Rzelarso, pomne Kawa ot 80 Pf 
arcz do 180 Pf. i inne Dobre Towaro. Osloga Pol
ska. Emil Joseph Fóblich."

Banu Froelichowi chodzi widocznie o p o l s k ą  
klientelę, której zapewnia nawet „osmgę Polską", 
08 to atoli, aby przemówić do niej ze szyldu skle
powego poprawnym językiem polskim, nie pozwala 
ma zapewne hakatvstyczna bata. Pieniądz polski 
,.non olet", a wyrozumiałość i uobroduszność pol
ska ł>nosi ma gc pewnie nawet mimo tego skoszla- 
wienia polskiego języka na szyldzie.

Z Fra^censbfldu. Na podstawie powziętej wczo
raj jednomyślnej uchwały przez Rady miejsaie Che- 
bn i Francensbadu, wszystkie należące do gminy 
Chebu we Francensbadzie źródła, budynki i grunta 
przeszły na własność miasta Francensbad za cenę
2 milionów koron

Sprawca zamachu na króla Edwarda, Jan S:-
pido. który na dworcu w r. 1900 w Brukseli strze 
lił ze starego lewolweru do króia, ale go nie tra 
fił, został - -  jak donoszą dzienniki berlińskie — 
ze względu ns małoletumść oddanv do zakładu po
prawczego w Gent. Obecnie będzie wyprszczony na 
wolność i otrzymał pozwolenie 1 5 miesi*cy, których 
mu brakuje do pełnoletności, spędzić w służbie woj
skowej. Przydzielony będzie do 1 1 pułku piechoty 
w Hassfeld. Sipido miał przez cały czas zacnowy- 
wać się nadzwyczaj przykładnie, przez 4 lata ni# 
otrzymał żadnej kary i kształcił się w muzyce tak, 
że będzie przydzielony do muzyki wojskowej.

Faorykantka aniołków, E W iesi w Hamburgu, 
przeciwko której, jak to donosiliśmy, toczył się pro
ces od środy ubiegłego tygodnia, została wreszcie 
skazaną na karę śmierci, 6 lat ? lęzienia i doży
wotnią utratę praw obyw ate lsk ich  Wiese była oskar
żona o pięciokrotne morderstwa na niemowlę’ach, 
nsiłowane otrucie męża, krzy woprzysięstwo i strę- 
czenie do nierządu własnej córk

Katastrofa kolejowa. Pod W am nsbnrg  W Sta
nach Zjednoczonych zderzył się pociąg osobowy 
z towarowym Zginęło 21 osób, a znaczna liczba 
odniosła rany.

Mianowania. Ministei tan^iu zamianował startzymi 
pocztmiatrzanii pocztmistrzów I klasy. G. Fentiierr w 
rtumaczu, K. Helczyńslnego w Przemyślanach, W. Fe- 
dyńskiego w Mostach Wielkich, P. Nicmczyuowskiego 
w Moitach ’Vi ilkich. Dyrekcya po-zt zamianowała poczt 
mist—ami I klasy 4 stopnia po-ztmistrzów II klasy: 
M Włyńskiego w Zakliczynie dla Grybowa, M Siurkę 
w Przemyśl-j 3 J. Freunda w Noweur Mieście, W. Ht 
banowskisgo w Ec-yui, 0  F - marskiego Krecbowi- 
cach dla Tarnowa i .  Pecztiaistrzami II klasy 2 stopnia: 
A Aleksandrowicza dU krystynepola, J  Szachiewicza 
dla Łupkowa, F. Kantora dla Bagdanówki, J Starka dla 
Wielopola Skrzyńsl lego, J. Weisberga 6 a Zagórza 1, 
! . Strzeleckiego d!» Bojanowa, J Zagórskiego -Ua Za
kliczyna, W. Gałeckiego dla Krechowic, P Teszoora 
w Dnnajowie. Dyrekcya poczt n.-daia pc jaćy ekspedien
tów pocztowych: w Wasylkowcaoh J Adam w-czowi, 
w Zawadce obok Kalc za E. ChoćorowsL emu, *  Sło- 
bodzie I unpurskiej 6 . Sabatowi, w Beónaruwie na 
dworcu K. Mrowcowi, w Lanczyute Felicjanie Wohlfar- 
towej, « Berezowie Wy -nym B. Głowackiej. *  Czarne, 
obok Ustrzyk A. Kotyńskiemu. w Uzerkasacb B- Nawrs 
tilowej, w Dydiatyczaoh N Strokowe' w Uściu Solned 
Z. Trauczynskiemu, w Bachórcu W V ier„biauskię»*“- 
w Starzawie obok Stubna Z Nnssoapmowi, w Węg10'*' 
ce G. Kesselringowi, w Rzochowie Przewroclf16 
w Rzezawie Emilii Zgad, wBaworow" Polsiow1* 
chodołn w Bobrówce A. Knlnn-siese^B Mi?klBZ *' 
wym Karolinie Josse. . . „

Namiestnik zamianował ofioyała uaiiiiestc lWB> ' -H- 
msława Wiclkopol“kieg# we Bwowie, ndionk *® urzę
dów pomecniczycb aamieetaictwe

Ckw& rteb 13  * & id z i« rn ik a  1 S § 4 .

Repertoar teatru miejskieoo w Krakowie
We czwartek: .Skromny Kazimierz
W sobotę: .Bohaterowie" Shawa.
W niedzielę: Ach to Zakopane .
Repertoar teatru ludowego.
We czwartek. Tamteu Maskoifa
W sobotę: „Skapany ś'viat ' Oraana.
Z kaienunrza. We czwartek 13 pazdzieinika: Edwarda 

kr i Gheiidoui! p.; w piątek 14 października: Kaiiksta 
c i Fort.unaty p. m., w sobotę 15 października: Jadwi
gi ae. wd. i Teresy.

I  krakowskiego obserwatoryum Onia 1 października 
termometr doszedł od 9-0 dc 12-3 C.; aarometi wahał się, 
zwolna opadając.

Dnia 12 października o godzin.n. 7 rano stan baronie 
tr 747-5 mu tennonetru 8'9 C.; wiatr wschodni

Przoiiuwiednif centralnego meteorologicznego zakładu 
w Wiednia d li Gali yl - nodni-j na daień 12 paździer
nika: rano mgła; możliwe wypogoezenie.

G a bpj eURi (Kx*aków) ka-
naje , sprzedaje i najm uje —  fortepiany, p ian i
na, h am o n i«  i p i a n o l e  — krajow e i zasrra- 
sicźn« —  nowe i p rzegrane — za gotówką i 
sp ła ty  —  bez zaliczki

Mmiin wystfwie m&mm.
;1 lokońrienie.)

’ W dziale VII. (Szkolny) otrzymali:
D y p i o m  z a s ł u g i  Tow. ogrodu : Stanisław 

Pękczyc, nauczyciel z Krakowa, za działalność w
dziedzinie slojdu o g ro d n icz eg o  i rolniczegt D V- 
p l o m  u z n a n i a  Tow. ogrodu.: 'Korneli F ś^ina- 
dorf z Łoszniowa za owoce i warzy wa ' z  < o t j  
m e d a l  Tow ogr..:: dyrektor Stan. Szarek 'z Dą
bia za zasługi na polu ogrodnictwa i 70 koron za 
plan ogioda. M e d a l e  s r e b r n e  min. Rcln.: Ra
da szkolna okręgowa w Zrembowli za działalność 
na po)u ogrodnictwa. Ludwik Urbański z Branic 
za owoce i 56 koron od Rady szKoInuj kraj. za 
szkółki. M e d a l e  s r e b r n e  Tow. ogredn.: Józef 
Drewko z Siemiechowa za szkółki; Antoni Lach 
z Woli .Tustowskiej za owoce i 50 koron za wa
rzywa; Józef Lorenz z Lanckorony za ogród i 50 
koron za slójd; Józef Okolczyk z Kuścielnik za 
owoce i 20 kor. za jarzyny Rogalski z Nastasowa 
za owoce: M Skumiel z Nowego Targa, St. Ka- 
duch i Am>in Wilimek za przeroby owocowe. M e- 
d a l e  b r o n z o w e  min. rolnictwa: Depowski zs 
szkółkę; Mroczkiewicz ze Stróż za owoce Jan Sa
dowski za ogrod szkoiny: Marciu Szewczyk z Do
bry za szkółkę. M e d a l e  b r o n z o w e  Towr. ogt 
Fr. Bosak za owoce; Fr. Cieślik za wyroby koszy
karskie: Józef Dąbrowski za plan szkółk' Szymon 
Ferens za owoce: Karol Gotkiewicz za owoce; Br. 
Lendobecki za owoce; Józef Mistarz za modele di 
slójdu: Ant. MnDkaczy za owoce: J. Szumski za 
owoce; Jan Kanty Tatara za owoce. L i s t y  u z n a 
n i a :  R. Bielikiewicz za plany ogrodu; inspektor 
Janicki za Dopieranie sadownictwa w swym okrę 
go; starobta Kruszewski za popieranie saaownictwa 
L i s t y  p o c h w a l n e  Tow. ogr Jan Biskup za 
owoce; J4zef Gibas za owoce: Paweł Kański za
owoce: Labuda za owoce; Olas z Olszanicy, Wł. 
Romański za owoce; Karol Schoiz za owoce: An
toni Slosarczyk za owoce: M. Staszel za owoce;
Marcin Szewczyk za owoce: Amalia Willimek za 
owoce: Łabuua„za owoce.

Wszystkim wystawcom, którzy brali udział 111 
wystawie w dziale szkolnym, przyznała komisja 
sędziów świadectwa gorliwości, a listy pochwalne 
włościanom, którzy przy pojedynczych szkołach zbio- 
rnwo wyntawlli ew* prodr*łrv». Są to wyki.«vrf!v 
z Krowodrzy Jędrzej Zbroja 1 Kasper Konia, z Bo 
lechowic Zając Marcin, Strugała 'Wujciach, Keudrs
Jedrzej i Strugała Jan.

OsoDno, na przedstawienie komisji aędziów, wy
stawcy w dziale szkolnym otrzymają nagrody z R-i 
dy ezkolnej krajowej.

w  dziale v i i i  (Narzędzia i przyrządy) otrzymali:
D y p l o m  z a s ł u g i  Tow. ogi • Józef Gortck. 

za wyroby konkurujące skutecznie z zagranicznem 
Rada powiatowa limanowska. M e d a l e  s r e b r n e :  
Ludwik Knapiń«ki w Krakowie, Andrzej Sokół w 
Krakowie, Szkoła koszykarska w Nieznanuwicach, 
Szkoła koszykarska w Przewrotnem M e d a l e  
b r o n z o w e  Tow ogr.: Dawid Heidenfeld w K ra
kowie, Zygmunt Lauer w Krakowie i kraj. Fabry 
ka etykiot w Jaśle. L i s t y  u z n a n i a  Tow. ogr.: 
krajowa Szkoła koszykarska w Nieznanowicach. 
krajowa Szkeła koszykarska w Przewrotnem. L i 
s t y  p o c h w a l n e  Tow. ogr Michał Kopeć z Ła- 
zOw za model susza-ni i pras do owoców, krajowa 
Faoryka etykiet w Jaśle, Muciej Stachot ski z R\ 
bnej i -Spółka koszykarska w Skołyszynie.

W dziale IX (Plany) otrzymali:
M e d a l e  s r e b r n e :  Z. Kisielewski, Władysław 

Lichański, W. Żochowski. M e d a l e  b r o n z o w e :  
K irel Jakimionek A Szaniawska, P. Tański. L i 
s t y  p o c h w a l n e :  F. Bieniak, K. Czerwiński.

W dziale X (Pazczelnictw o) otrzymali:
M e d a l e  s r e b r n e :  Fabryka w y r o b t”■ ^  Kro

toszynie (W. Ks, Poznańskie), Jan Ogulczyk z Ko- 
ścieinik, Stanisław Sendora z Rybnej, Klementyna 
Schmidtowa * Krzywaezki, Wł. Sygnarski z Posa
dy O lch o w sk ie j, Eugeniusz Weiss z Klimówki, Jan 
Zygmuntowicz z Krosna. M e d s i e  b r o n z o w e  
Jan Ferenc z Trzciany, Bazyli Kamiński z Nowo
siółki, Władysław Kuliach z Yarnawiac; F. Rozwa- 
dewski z Krakewa. Józef Rybaczewski z Laszek 
Gościńcowyeh, Luawik UrbausKi z Krc«D» L i s t y  
p o c h w a l n e -  Romuald Bielikowicz * Zał-iża, Ba
zyli Dzikowski z Bolestraszyc, Jan Furd-ik z Woli 
Filipowskiej, Micnał Kopeć * Łazów, Józef Le 
szczyński z Łoszniowa, Walenty Notański z Woju- 
szcza, W’ojciech Ślusarz z Kossowa, Stanisław Szu 
rek z Dąbia

w  dziale XI (Naukowym) otrzymali:
D p 1 o m h o n o 1 0 w J Tow. gosp galic, • proi 

dr Leor llarcble" 8*11 badania nad składem zie
leni. D y p i o m 0 fi» n i a  Tow. ogrod Tow. ogrod. 
pszczelarskie w ^  arsząwie za wydawnictwa. ¥  e- 
d a l  g r e b r u j  Tow ogrod Trzebiński z* zielnik 
chwastów 1 ^orób  roślinnych. M e d a l  b r o n z o  
w y Tow- °&rodn.: E. Biandstiitter za mapę sadów 
W okol*c3 Oleskn. D a r  h o n o r o w y  prezesa prot 
Janczewskiego Józef Brzeziński za badanie nad 
ragiem drzew owocowych i redagowanie „Ogrodni
ctwa" Nadte wyraziła komisy# uznanie i podzię
kowanie dr Golinskiemi Staristawowi za próbr 
użycia nawozów pomocniczych w nprawie warzyw 
tsblice poglądowe i książkę -jOwocarsiwo", p. Po
lowi Gustawowi za bardzo pożyteczną pracę, wy- 
naią  pod tytułem „Słowniczek łacińsko-palski nazw 
gatunkowych roślin", K»ieg*rni Gebethnera i Ski 
w Krakowi# *# wydawnictw# dzieła Józef* Br*# 
zlńskiego „Hoduwla drzew owocowych", Księgarni 
Polskiej we Lwowie z* wydawnictwo „Owecarstwa" 
dra Gelińaklego.
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Dział ekononrczny.
x  7 izby hantilowo-przemysłowej w Krako

wie. Wczoraj po południu odbyło się posiedzenie 
ezłjr .ów Izby handlowo-przeinisłowej w Krakowie, 
pod przewodnictwem prezesa Alberta Mendelsburęa, 
na ktorem członek Izby p. Judkiewicz wniósł in
terpelację w sprawie budowy dróg wodnych w kra
ju i postawił w tej sprawie szireg wniosków przez 
Izbę jednogłośnie uchwalonych, a które brzmij: 
I) Izba odniesie się do ministerstwa handlu i spraw 
wewnętrznych i wyrazi z naciskiem żądanie, aby 
budowa części kanału Pycłiowice-Zator jak najwcze
śniej była rozpoczętą; 2 ) aby do komisy i reambu- 
‘•‘cyjnej, która ma nastąpić w najkrótszym czasie, 
Izba handlowa miała prawo delegowania swycn za
stępców,- 3) aby wskutek cofnięcia przez rząd pro
jektu Kanału z Pychowic do Krakowa, wra* z b" 
dową port.n w Krakowie, rewizya trasy dla tej 
części w najkrótszy m czasie nastąpiła.

W  sprawie cła rosyjskiego na polskie wydawni 
ctwa, zaprowadzonego niedawno, a mocą którego 
zakazane zostało przesyłanie do Rosyi druków pol
skich Dod opasKą, a tylko w paczkach, przemawiał 
członek Izby p. Wacław Anczyc, który w tej spra
wie wniósł, aby Izba handlowa, w porozumieniu z 
Izbą handlową lwowską i brodzką wniosła współ 
ne przedstawienie do rosyjskiego ministerstwa han
dlu, aby drogą właściwą wpłynęło na zniesienie te
go nieusprawiedliwionego zarządzenia

Członek Izby p. Henryk Schwarz przedłożył imie
niem komisyi budżetowej projekt budżetu ua rok 

905. Uchwalone wydatki wynoszą 5 P 1 6 4  koron, 
“-a pokrycie wydatków uchwalono po długiej dy 
sknsyi ustanowić na rok przyszły dodatek do po
datku na potrzeby Izby w wysokości ( +  l*/»
W' porównaniu z rokiem przeszłym).

Następnie szef binra Izby dr Benis referował 
sprawę rozdawnictwa robót publicznych Już pod
czas robót regulacyjnych —  zaznaczył referent 
oraz podczas budowy porta w Nadbrzeziu spotkał 
się świat przemysłowi w Galicyi z przykrem roz
czarowaniem: przemysłowcy oczekiwali z upragnie
niem chwili, gdy pomienione roboty zostaną rozda
ne. Polegając na nroczystem przyrzeczeniu rzą
du dopatrywano się w nich ożywczego źródła, 
mającego zasilić wyczerpane zasoby gospodarcze 
krai°  * M zono, że otworzy się tutaj pole pracy i 
zar* przedsiębiorców i robotników, ty raczą*

prowadzą władze we własnym za 
sok Z'ab rezydvum Izby stawia wobec tego wnio 
i , ’ _ ?  ."[. me®(|rya±e, który ma się wystosować
stuwii' n o *11-1  °faŁ do ministerstwa handlu, przedstawić powyżhyi 1 1
ku Ob. , ' około w  rZ6CZi 1 'jr,J‘5U'" V  WS/ <> 
b yły  s drodze .nM y  ° rÓg wodn-vch ro?4ane 
boty te podzie,one .Z“r °  oraz ab-v ,n '
rów tak aby * • Ua *V 6rednicil rozmia‘

.„o ‘ c* mD‘ eiM przedsiębiorcy mogli staw aćdo roznraw efertowyca
W końcu Izkb '

. . uchwaliła zwrócić się do mini-
* 6rf, n» r  V'0®ci z prośbą, aby sukno, do-
* LW. ń b ł o T  ea*ic.'7skte fabryki dla zarządów 
r t a  m t s l  aD9.POd wz^K*dem jakości tak, jak
, . - ' .  28 BQknem, dostawianem na potrzebyKolejowe badanem Wc Lwow p •
sryaan gdyż: b-dania w M edtflu wJk , . a<Vr że‘to- 
w_r galicyjski jest bez zarzutu. -  ę zakoń.
ezono posiedzenie.

2 targów f-iżowy<-h. Kraków, 1 1 paźdz&niir,.
100 kin netto: Pszenic Mała nPd do
mca .zerwona i żółta od 18-60 do 1 9 -  p j * , ,  !f!
gierzks od -  do — . Zyto Krajowe od u ‘ O do

J o - -  .H cz-i.ifcrc 
do - .lę-rmień na krupy >4 1280 

, , ,  14 akcyzową od 15 ŁP do 16 60.
Groch od 19 BO do 22'— Tatarka od 10 90 do 17-00. 
rroag od ld- do 15 —, "aaoJa od 23-~ dc. 56- Ja- 
gtt  od ‘24 -  do 28 —. Siano od 8 40 do 9-60 Słom. od 
-•40 #o 4 »- . Koniczyna od 0 4' do 10 30. Ziemniaki za 
hektolitr od 4‘40 do 6 — iajr za kopę od 3 — do 4 —. 
Masła za 1 k it ud 1'80 do 2'4u Maa a za garniec co 
6 50 de 8'—. Spirytus na 9". Tralee ■ za hektolitr od 

dv 2ó0‘—. Ókow . a na 76' Traleaa »H — do 
1*< - . 1  uknrydza za 1 0 klg od 16-80 !o 19-60 Ty
matka za 100 klg od *» —' ■ ^ y k a  la  j
ed 14 -  do 15— Rzepak zima* u l f  klg od 22- .0 
do >:>■—. Kapusty w głowach świeżej za kopę 2 — 
Ho 4 —

Wiedeń, 18 październ ika. Żyto T 8« dn 8 0 5  Pogoda 
piękna

Budapeszt, 12 października. Pszenica na październik 
1015 |o 1016 pszerica na fcwiecien 10 59 do » 6 0 ; 
*Jt na październik 7 63 do 7 64 Łyto na kwiecień 8 04 
do 8 05: owies na październik W  do " owies na 
kwiecień 7-32 do *'34; knkurydza na październik — 
do 7 35. kukurydza na maj 7*41’ do 7 44; rzepak na 
■iorpień 11*40 do 11 Mi. . .  . ,

Oferty mierne, chęć kupnu słaba, usposobienie lepsze; 
Pochmurno.

Ostatnie wiadomości.
—  S p r a w a  p o l s k i c h  i c z e s k i c h  k l a s  

r ó w n o l e g ł y c h  w serainaryach śląskich nie 
schodzi z porządku obrad Sejmu śląskiego. Na 
wczorajszem posiedzeniu poseł T uerck zainter- 

"Wał prezydenta k ra ju  hr. Thuna, czy pra- 
rząd0'*e'it’ że P°-Sł° wie polscy i czescy złożyli 
czy rz^ łi PeWlu‘ kw ot§ na założenie paralelek  i 
fcksyf p rT  :lanyui razie gotów je s t znieść te 
w yraził r , x yclent k ra jn  w odpowiedzi swojej 
t ,ądzono z tiubolew‘-nie, że spraw ą tą
nie pragnałh  ‘TCi,'Dcg0 Pun^tn  widzenia. Rząd

Z *  « 4 b^ P= ° Pr , ' o l a . i t  % r  ' t ' -
J a k  dłmro jednak do tak iego  po iozt, lctw. 
przyjazie, musi rzad trw ać przy w ybr a en ia  me 
sobie rozw iązania kw estyi. Przyszłość n;vm1 lb°‘ 
że w nowych para le lkach  będzie nauka
k n ą  w d u c h u  a n s t r y a c k i m .  W obec ^ /

1 zbieczoństwa b raku  słowiańskich nauczy,.jej- 
ludowych w stosunku do liczby ludności 

jaw1.? 0lstatniemi czasy tak  gwałtów nie sie obi 
ność °»a rz^d przyjm uje zupomą odpowiedziai- 
n e g c " t a k  w a ż n e g #  k u l t u r a  1- 
że *  ; F, ^ d 111 a  1 zapewnia. ->,razem

, i « t  - .e lk i .  tf» »

(Nie— . -chwalono otwarcie ^  Lą odpoW!e-

K r o n i k a

U roczystość -■ •,’n i« c irD o m njK“ '» |T k* Wi- 
bza we L.W0W16 odbędzie gj H nl*a  MlCltiewi
Po nabożeństwi<> w k a f d raB U 3 “ ,edziei« 3°.Jbm' 
roczyety towarzystw, knrporacyj p,ch *
od for ięciu pomnika pochód praedefi. * egac-T1 Po
fflnJki.m j nałt%pj Zł.::enią wie n r,w brzed ! u‘
M .ędzt. „ „  w K, l ,  •n .- l l t .r .rk ie *

1 * '“ s"  - w i . i l
Na fund«BZ budoe-y kolumny Mickiewicza ),,)

projektowany koncert galic. tow muz-cznego na 
rio«nę b. r. Koncert ten, który z niezawisłych od 

komitetu powodów aie przTszedł wówczas do sku
tku, odbędzie się z końcem b. m. Program pozostał 
niezmieniony, a tdział pierwszorzędnych sił arty 
stycznych zapewnia ran bezsprzecznie niezwykłe 
pewedzenie. Próby odbywają się pod batutą dyr. 
Sołtysa:. Niezwykłym punktem pregrama będzie wy
konanie konkursowych pieśni.

Z politechnik Dzisiaj przed południem odbyła 
się  w  u te jsz e j p o lite ch n ice  iu a u g u ra c y a  now ego 
ro k u  wzkolnego. W uroczystości w zięli udział: na
m ie s tn ik  , m a rs z a łe k  k ra jo w y , a rc y b isk u p  B ilczew - 
sk i, senat u n iw e rs y te tu  lw o w sk ie g o  z gronem pro 
fese.rów , k ill t t  posłów  i r e p re z e n ta n tó w  w y ższych  
w iadz. R u k te r  S y r o c z y ń s k i  w ygłosi*  n a s tę p n ie  
m ow ę. puczem  prof. Hanswald m ia ł o d czy t o „tur
banach p a ro w y ch

oprawie budowy nowego szpitala dla oołą- 
Kanych oświadczyła się sejmowa komisya budże
towa za Skawiną i och waliła wezwać .Vvdziai kra
jowy, aby przedłożył Sejmowi piany budowy no
wego zakładu.
W teatrze lwowskim wznowiono sztukę Wikto- 

ryna Sardoc „Nitka jedwabiu’1. Główną rolę ode 
grała z wielkiem powodzeniem pani Solska.

P. A' andę S i e m a s z k o  w ą —  jak twierdzą po
głoski zaangażował p, Pawlikowski od 1 sty
cznia 19f>5. Faktem jest, o czem doniósł „Knryer 
W arszawski’1 — że pani Siemaszkowa opuszcza z No
wym rokiem scenę warszawską. Dyrektorowi Pawli
kowskiemu należy powinszować, że zorganizował 
trupę dramatyczną, która lepszą chyba jaż być nie 
może.

Zgromadzenia socyalistyczne. W cz o ra j o d by ły
Bię w ró żn y ch  d z ie ln ic ac h  m ia s ta  10 zg ro m a d ze ń , 
z w o łan y ch  p rz ez  p a r ty ę  so cy a ln o  - d e m o k ra ty c z n ą , 
w  sp ra w ie  p o w szech n eg o  , ró w n eg o  , ta in e g *  p ra w a  
g ło so w a n ia  do S e jm u , n a  k tó ry c h  u ch w alono  rezo- 
lu cy e  w ty m  duchu .

Żawieszenie w urzędowaniu Śledztwo w spra
wie zasuspendowanego radcy leśnictwa Adolfa Ro- 
sonberga prowadzi radca dworu Piwoeki. Tak wczo
raj donieśliśmy, radca Rosenberg robił hiedozwo- 
len* interesa na kupnie gruntów, które ze zna
cznym zarobkiem odsprzedawał rządowi.

la rg  owocowy otwarto tu dzisiaj przed połu
dniem.

Zapomoga. P re z y d y u m  n a m ie s tn ic tw a  udzieliło  
ty tu łe m  d o ra ź n e j zapom ogi n a  pogorzelców  g m in y  
Z a lip ie  (pow. r o h a t ’ n sk iego) k w o tę  2 0 0 0  koron .

Epidemie we Lwowie, z  p rz e ra ż a ją c ą  szybko
śc ią  s ro ży  się  e p is e m .a  odry , k o k lu szu  i s z k a r la 
ty n  u  dz iec i, szczeg ó ln ie j w okolicy  szk o ły  św . 
Żofli, w  u licy  S n o n k o w sk iej, w g ó rn e j u lic y  św . Zo- 
*  itd ., g d z ie  s tw ie rd zo n o  w czo ra j k i lk a n a śc ie  w y 

p adków  tv ch  chorób.
Inżynier —  oszust. W sp ra w ie  in ż y n ie ra  budow y 

m a s z . n, M a rv an a  R aw sk iego , o ^ ó re g o  a re sz to w a 
n iu  z a  w y łu d z en ie  k a u cy j od k ilk u n a s tu  osób do
n ie ś liśm y , p rzes łu ch an o  w polrcyi osoby, k tó re  po 
z o s ta w a ły  z nim  w bliższych sto su n k ach , o ra z  po
k rz y w d zo n y c h  p rzez  n iego. rzez  b iu ro  >m isarza 
O ucK iera , k tó ry  p ro w ad zi ś la te tw o , p rz e su n ę li  się  
lu d z ie  z ro zm a ity ch  sfe r: o ficy a liśc i p ry w a tn i, p a n 
ny , s e m in a rz y s ta , tech n icy , s łużba. R a w sk i każd em u , 
k to  ty lk o  w p a d ł w jego  ręce . o f ia ro w y w ał u  sieb ie  
posadę , b y le  ty lk o  m ógł w y c iąg n ą ć  od n iogo  k a u - 
cyę. W t e n  sposób z a tru d n ia ł  u  s iob ie  w o s ta tn ic h  
czasach  15  osób. a  aby  się  razem  n ie  sch o d z ili, 
p rz ez  co o szu stw o  p ręd ze j by łoby  w y sz ło  n a  jaw , 
w y z n ac z a ł sw em u p e rso n a lo w i ro z m a ite  go d z in y  
u rzęd o w e . G tłe  b in ra  b; 5o prow -ndsoue ty ik u  d ia  
fo rm y i było p o k ry w k ą  do u a c ią g a n .a  ła tw o w ie r
nych . W b iu rz e  niu było zu p e łn ie  ro b o ty , dla u t r z y 
m an ia  z a tem  pozorów  z a tru d n ia ł  R a w sk i sw ó j per- 

p rz ep isy w a n iem  ro zm a ity ch  cen n ik ó w  p e rso- 
u s ie b ie  z a ję te m n  R a w sk ł o i]e mni nnici

'  2V e r ' V? " a le g łe  jerft W ini9p przeseło '
O ile  d o ty ch czas  s tw ie r dzon f

Z teatru wojny.
G enera ł Kuropatkin rozpoczął swoją akcyę

zac.zapoą z wielkim rozmH-heiD Jego arm ia, 
przekroczyw szy rzokt; Hun, uderzyła głów m e 
n a  praw e skrzydło  japońskie, » m ’-W n a  arm ię

zm iany w naczelnej komendzie ma bvc p r z e 
b i e g  b i t w y  p o d  L i a o j a n g i e m  Słychać, 
że arruia japońska była tam w wielkiem nie
bezpieczeństwie. M arszałek O jam a po odparcia 
pierwszych ataków  jnż w y d a ł  r o z k a z  ć o  
o d w r o t u  W ykonaniu tegu rozkazu przeszko
dził w łaśnie generał Nodze, żądając pozwolenia

g e n e ra ł. K U r o k i zajmnjącą pozycye na n o d i e c i a  i e s z i / e  d a l s z y c h  a t a -
wst-bód od kopalni J « n tHi a na północ od rznki , ,  P ° y ś ® , a  j e s z c z e  a a i s z y c n
Toitse. między fi a n i a Dl  d *e a P  e n z i - h n kÓWt Uzj 'sk?ws5  ^ VL ro le r il  r a . tm  z r 'n  i - • . ” P u nAraUm fllrn TrtTbAno/ ciltrnno ra ło rflP  RQ Tl O-
Zdaje się jednakże, ż ł  yalki, o k tó rych  dono 
szą d z i'ie jsze  telegram y s£l sta rc iam i

"  “K” "   ‘ () r"zed 111 e ’n j s t r a ż a -między obustronnem i

sunal 
nalow  i 
n ie  p łac ił 
2000 ko ron .
gnął Rawski 15 osób na 
sza „kaucya" wynosiła 100 koron n a i -  a
koron. Oprócz gotówki brał Rawski 200
tościowe, które następnie zastawiał Pap^e,.’-T wa^! 
Kasy oszczędności, z których podeiml *. ' iażecz 
pozostawiając tylko po kilka koro ^  Pieniądze 
umiał Rawski naciągić, świadczy ,a sprytnie 
z zajętych u siebie osób, k tira  tnu h  
żność rozpatrzeć się w sytuacyi .Rrzeciez m
kancyi w kwocie 1000 koron jesZc- ° i r CZ
w rozmaitych kwotach, osoba ta nnn«st j 01.0.11
koszta pogrzebu żony Rawskiego. » n  0 zaP a<u a 
zostałej za urządzenie pogrzebu t  P° r-vcle ’ 

przedsiębiorcy pogrzebowego ksiaź^ ^  &
r , „  o .  « ó
koron, tytnłem kaucyi, najmując » « » . »  •
zamiatania biura. Naturalnie, że r,le.j , 'V ** ‘,.nle . 
d . roboty i cieszył się dobrą po£ * * *  n, ‘ 01 
na pensyę, której Jtawski nigdy „ie 
lennie obiet /wał Z jedną z osób, r.T9 ,  ’ ®.
ei.^niętycb,' nóa* Rawski, któremu z p ią tk ie m  
września b. r. umarła żona, pozostawia 1 

- . . ,ć  Na co d O , a d « , . : S ;  
niędzy, nie zdołano dotychczas sprawdzić 
cbiwany Raw8ki twierdził, że brał od je.
dnych, aby zwracac innym, którym był wi nnn rów 
nież z tego tytułu. Sprawa oddaną Z08tała 
ratoryi państwa.

Z W ielkom iej^if O bapna Przed parn dniami 
kilku komisarzy i agentów policyi zjawiło się ,a. 
gle w mieszkaniu « Rynku i. 43 f In  piętr0j) w 
kióreni przebywal1 niejak: Z. H a u e r s t o c k ,  rze 
komo agent, wraz z kochanką swoją Katarzyną 
M a c i a z k o w ą .  mieszkaniu tem dokonano re- 
wizyi która wydała bardzo pokaźne rezultaty. —  
Stwierdzono, że była to nora nierządu, do której 
wciągano kobiety z różnych sfer społecznych, głó
wnie z inteligencji.

Polic.ya zabrała różne korespotdencye i notatki, 
* także spis, obejmujący nazwiska Kobiet, z adre- 
* ich pomieszkania. Są między niemi nazwiska 

fzeńi1' Ua ktdre n ê Pad&I dntąd ani cień podej-

Któryrr, d*Łw'e wyszły ponadto na jaw szczegóły, 
antentVCzPr?8.t , ’-uuno jest dać w iarę, pomimo ich

m i. i że główne siły obustronne, do w czoraj 
przynajm niej, jeszcze nie brały udziału w roz 
poczynającej się bitwie — Na raz)e t r '-dno 
jessezo prze widzieć, c® japończycy p rz y jmą 
ją  pod Ja n ta j , czy też  s t a ra ć  sie ugd; ^ w s t r z y 
mać n ieprzy jaciela  ty k o  tak długo, dopóki nie 
dokonają odwrotu ua  k w ?  brzeg rzeki T aitse . 
M ając za sobą szeroką tę" rzekę mogliby w ra 
zie nrzegi an ia  bitwy o ostać si« w położenie 
bardzo krytyczne.

(Telegram y „N. R e to rmy z 12 p ażd z ie -n ik a )

B ra k  sz c zeg ó to w y c li d o n ie s ie ń .
Londyn O w alkach, t o c z a k  ii(* °becnie 

między Mukdenem a Liaojacn 'erQ’ b ra^ &ie do
tychczas szczegółowych a  tdarvo °d r ych donie
sień. Z Tokio donoszą, że p rfn,a tk in  po prze
kroczeniu rzeki H un za^tal°w a  ̂ }  1 , 3 swoj ą 
s ilą  głownie p raw e sarzyd0 jsso ń sk ie , a v .ąc 
arm ię g en era ła  Kurokiego,

Bitw a pod jantaj.
P e te rsb u rg . „Birz. Wiedofl>-“ d "noszą z Mnk- 

d e iu  pod da tą  II b. m ^cz-oraj prz< d p0j n. 
d n e m rozw inęła sie na ca'ei linii ai|na °iika 
arti leryi. Japończycy cofali *ie f,owoli. w pe 
łudm e przesz! R osyanie d o a t y l  tt- który po
przedził o godzinny ogień irty lo^i Jap o ń czy 
cy  co^a<h s^ b k o  sk rzy  Hi ^ eg0 W0Taka. Cen 
trum laponskie broniło eie up#rczywle Roło 
J a n ta j  był opór najsiln^iszy- W?,ka ®kończyła 

w noc ,. N ie p r z y - S  zostaf wyparty z 
kilku przednich poz. i?  d0 nooalni Jantaj. — 
P raw e skrzydło nieprjrfacfelstt®  c‘Ji'n^ °  si« o 
k ilk a  kilom etrów Ua n ^ l n i e  od Ja n ta j.  N aj
sk rajn iejsze lew e Skrzydło japońskie t r z y m a  
s i ę ,  lecz praw dopOQoł;n i a k w  si<< cofaie- —  
Dzisraj rozpoczął się . n„w n, ogień a rty le ry i. 
Kolej, praw ie do stacyi t  a n t  a j  j e s t  w rę-  
k a c h R o s y a n .

Dworzec kolejow y w Tantal J e s t  
c z o n y .

Londyn. „S tan d ara - .onosj z T o t  o: Lew e 
skrzydło rosyjskie zajm  w vr2ed '  nk.den®m 
jednę bardzo silną pozyc -& i W t®j łih'A' 11 8 ta ' 
cza  w alkę z praw em  skrzvdtefl Japonsftiom.—
J ''.samo pismo donosi, że Ri jyaoie odparu a tak  
Japończyków  n a  p ó ł n o c  o (i -Ta n t a -

Londyn. Biuro R em era  donosi z glćwDcj „w a- 
t e r j  K urokiego 11 b. m.- Atak R®8y®n ® “ ■ m-

japońsk ie  praw e skrzydło  wykonaiy 3 lub 
dywizye, 1500 kaw alerzy atów i 8 dz>a*- r>a l- 
sze rosyjskie posiłki m szaja na wsckód od 
R e n z i k u  i sta ją  8 kilometrów od pozycyj ja 
pońskich.

Pocnód Rosvan wstrzyn any
Londyn W ielka b itw a na północ od Ja n ta j , 

k tó rą  gen K uropatkin rozpoczął swoją akcyę 
zaczepną, toczy się już ca wczoraj, lecz roz 
st-zynnie  się  praw dopodobnie dopiero za kilka 
dni. W Tokio k rąży  pogłoska, że pierwszy a tak  
Rosyan na pozycye japońskie pod B anjapudze 
udał sie tylko z tego poW<>aa ponieważ sta ły  
tam ty lko m a ł e  o U d z i a ł .1f  w o j s k  j a p o ń 
s k i c h .  M arszałek Oiarna w ysłał ta n  natych 
m iast w iększe siły, k tó ry ś  W  powiodło J e  
s traco n e  pozycye odzyska6 na  nowo W  ten  
sposób silny inch naprzód arm ii rosyjskiej 
skierowany głów tie  p r z e e ' w k o  p r a w e m u  
s k r z y d ł u  ’ j a  ; o ń s k i e fllU> e f e k t y w n i e  
juź zo sta ł powstrzym any-

Kontratak j3 ; ^ski.
Londyn, „Daily Mail" <loao.S! z T o k i o ' H  

b. m. S iła R osyan, dąca k ,e n  " l « Ku Ping- 
tajze. w ynosi 4 dywizye, a zte i za
chodzie od J a n ta j  mają sli  zna?h<>dzić pe 3 
dywizye Praw e skrzydło M r0fc\egc opuściło  
sw oją  pozycyę z powodu, Praw ie 10-krotnej 
przew agi nieprzyjaciela, ^  . 6 J®dnak znowy 
pozycyę tę  zajęło — m s z y l i
w z n a c z n e j  s i l e  n a P 6 ł n o c -

Na rozkaz carr
Londyn D zienniki tutejsze l ^  iżAją . tż  jako 

rzecz pewną, że ofenzywft ł>ene a  Ruropa tk ina  
w ynik ła nie z jego własoe^° P °czncia odpowie
dniej do te  o-o i aa. ^y l^czn ie  z rozkazu

neraiem  Oku w ykonat słynne natarc ie  na po
zycye rosyjskie którem  zmusił Rosyan do c o f 
n i ę c i a  s i ę  n a  p ó ł n o c .  To ty lko  ochroniło 
Japończyków  o d  c i ę ż k i e j  p o r a ż k i .  Do
wództwo naa  drugą arm ią japońską  ma ODjąć 
gen. N i s h i.

Sztab drugiej armii.
Patersburg. W edle urzędow ych wiadomości, 

sz tab  drugiej arm ii m andżurskiej został już  u- 
tw orzony. Szetem sztabu  został generał-poru 
czuik R  n s s k i n , generalnym  k w ate-m istrzem  
generał-m ajor S z w a  n g . inspektorem  arty le ry i 
genera ł porucznik K a c h a n o w .  K om endant 19 
korpusu armii gen T o p o r i n  w m iejsce Ran- 
gonow a został zam ianow any kom endantem  16 
korpusu.

Siły Rosyi na morzu

Londyn. „T im es11 stw ierdza, że Rosya po wy
słaniu floty bałtyckiej przed rokiem 1907 nie 
będz’’e mogła wzmocnić sił swoich na oceanie 
Spokojnym żadnym  nowym okrętem . Dopiero 
w tym roku bowiem ukończona będzie budowa 
nowych okrętów. Flocie rosy jsk iej b r a k u j e  
o b e c n i e  z d o ł n y c h  o f i c e r ó w  m a r y 
n a r k i  i w y ć w i c z o n y c h  m a r y n a r z y .  
Nieszczęśliwy w ypadek na „O reln“ spowodo
w any został niedołęstw em  oficerów. Obecnie 
adm iralieya poszukuje palaczy okrętow ych, ho 
i tych  b iak m e

Torpedy dia floty czarnomorskiej
Budapeszt Z R jeki donoszą, że rząd rosyj

ski zam ów i w tam tejszej fabryce 100 torpc- 
dów dla f l o t y  ‘' z a r n o m o r s k i e j .  Torpedy 
te  mają być w ysłane do S e w a s t o p o l a .

m i a s t o w e g o  o p u s z c z e n i a  B e l g i i .  R r-  
banowicz tegoż dm a wyjechał do F ran cy i

Świadectwo zmarłego
paryz. Roazina znarłeco  p rezyden ta  mini

strów  W Łidecka Rousseau ogłasza dzisiaj w 
,.F ig a rze11 k ilk a  listów  i no tatek  zmarłego, k tó- 
re m ają w skazyw ać, że W aideck-Rousseau n ie  
z g a d z a ł  s i ę  z p o s t ę p o w a n i e m  Dom-
b e s a  w p r z e p r o w a d z e n i u  u s t a w  k c u  
g r e g a c y  j n y  cb,

Katastrofa w Alpach
lu -y c n . ‘W pobliżu Z erm att stoczył się w 

pizepaść wóz pocztowy, którym  jechało  8 osód. 
Cztery zabite zostały na miejscu, cz te ry  odnio
sły śm iertelne rany.

J i r_ 8 3 5 . __ 3

O apow ^aziałny redaktor i w ydaw ca: 

Michaf Konopiński.

S T A  O U S J & A I S E  
(A r ty k u ły  -w ty m  d z ia le  n ie  pochodzi* od 

R edaA oyij.

rprdynand Eichhorn
lekarz  kolejow y i .sądowy, m ieszka obeepie

przy ulicy S ta ro w iś ln e j, L. 6,
i ordynuje od godziny 8 -9  przed południem, 

a od 2— 5 po południu 2842 3 3

Dr Bruno Wojciechowski
b. asysten t k lin ik i położniczo-ginekologicznej 
U m w  .Tagiell., ordynuje w chorobach kobiecych 
przy ulicy F*oawa!e L. 9, I piętro Telefon 362. 

(M ieszkanie i telefon po prof. Raczyńskim).

dniej do tego siły lecz w-y ąc* r6 z rozkazu 
c a ra  p r z e s ł a n e g o  m ® 118 ż ^ ó a n i e  A l e 
k s  i e j e w a.

Pod Portem ^ r a .
Londyn Korespondent o)&ily Telegrapan* 

donosi: Japończycy  p r ^ " . / \  dnia 28
z m. ponieśli ood Po>de„, .Artu rarwJ. ___  dotkliwe
straty. Mimo to nie tracą * 5.Zl ek ze twerdża

ł-ności
z

za 100 k0r
K ., ° d c z u w ^ ; ‘CaN - p - Je d n a  ze  s ta ły c h  k lie n te k  P .

w ieczn y  b ra k  p ien ięd zy , sp rz e d a ła  
m ło d szą  s ió s tr ,, ,lcSĈ cielom  te J n ° ry  ro z p n s ty  sw ą

are-
to: Maciszkowę, 
ową panię P  R.

te j  n o ry  ro z p u s ty  
a t t r a k c y ą  d la  n ,^ ° 'v ' k tó re j  u ro d a  s ta n o w ić  m ia ła  

W ś le d z tw ie  kości.
8Zto w an o  z a ś  j a ż  c z te° C b a r°  bar(Izo w iele  o só t 
Z. H a u e rs to c k a , jed n e g o  a
k tó ra  sp rzed a ła  sw ą  8io g trę  o ra  1

Repertoar Teatru 'w ow ,^
We CźW»rt,k :..’:K*n8iu' »ener»in „
W piątek'- „Mtka Hiwawą-. •
1 sobotę: „Konsul generalny.

medziłle P« .(’*ndmu: -«?Wu.*ko 
•axa lT“‘ 1 dołkami-.

Oli a i j .  ił 11 Lii 17 LL» l iic  l _ .  ' ---------------
joezcze prznd upływem ?r miesiąca bę
dzie w ich rękach. SDrorfft .1^ opi coraz no
we baterye  i w zm acniają ! LDiTi "b iegającą . 
Rów nocześnie wzm ocnili. 'ir^ .  m andżurską 
dwoma dyt izyami. Trzeć** dyw izya w ysłana  
została  do G enzan ua  K°r61'

Wzmocnienie ar111'' âpt 8łci8j
Londyn „D aily Maif" , ®z a n g l . .

d a tą  w czorajszą J a p o ^  vw :-v ^ ^ zrn°cn ioną  
^ostan ie  jeszcze  dwiem3 y . y jn , |> a  oprócz 
teg o  trzy  dywizye wy181 n - «  . 0 Gensanu 
rzekom o jako dem onstf3 P ®C| r Właaywo 
8tokowi. Prawdopoaot>ul. , to przezna
czone je s t do planowa36! , p yęyi na Sachar 

 yc^J. ch żołnierzy ja-

cznych. 
mi.jtrz i

lin  (?). L iczba rannym- . d _
pońskich. przewieziony *, T J apon i: , j e s t  
b a r d z o  w i e l k ą ,  Jf - dó ' aP °ńczy fy . zna1- 
dn ją  zawsze dosyć l°f . r. Pełnienia swej
arm ii. P rzez przydłuŻeD ' M Wnżby wcisko
wej stanęło dc dysp1 ° ® japońskiego
300— 400.000 l u d z i -

Zmiany w naczelnej k®menn?je japońskiej? 
Londyn W  dobrze PulT,'Di owanycb ko.-cb

z a p e w n ia ją ,^  m « r 'S « ^ "  O j a m i  w k i "
c e  i u ż  w r a z : a ł ą, — ,i - -- tt i a  * — . ® W O j ^  g - -
k w a t e r ą  odwołany z®8Tanie dt iaponii

g i 6 v. n a 
N a-

H d R*oławi-1 c z e  1 n e d o w ó d z t w o  m a  o b j ą ć  p ° . n i m
g e n e r a ł  N o d z u .  J * - o  p0w4(j  podają ze 
s trony  japońskiej, że arm ta  w krótce j®* zajmie 
leże Runowe. W łaściwą j e d r t ^ g  przyczyną tej

Telefoniczne i teiegrałiczne 
wiadomości „N. Reformy44

2 dnia 12 października 

Z Sejmu krajowego
Lwów K lub dem okratyczny na w  z o r a j ^ n j  

posiedzeniu uchwalił, na wniosek G łąbiósk iegn  
oświadczyć się na razi“ p r z e c i w  z a L ż in iu  
gtm nazvum  ruskiego w Stan.sław ow ie, Z ir. zein 
uchw alił jednakow oż prosi-, “wegu prezesa 
ażeby w stosow nej chwili zwołał k lub w celu 
p o j ę c i a  stanow czej uchwały.

\ł spraw ie wniosku R o t t e r a  o zhprow a
dzenie bezpośrednich, ta jnych  wyborów do 
Sejm u w IV  kury i. poważna w iększość klubo 
ośw iadczyła się przeciw tem u WDioskowi, na
tom iast klub oświadczył się za zaprow adzaniem  
\  knryi według zasad, przyjętych przy wybo
rach  do P ady  państw a.

Z Sejmu morawsKiegc
3 em o . Na dzisiejszym posiedzeniu Sejmu mo

raw skiego poseł N o w a k  zgłosił i uzasadniał 
wniosek nagły z wezwaniem do rządu, aby  wy
toczył śledztwo p o licy i, k tóra  dopuściła się 
nadużyć podczas ostatnich ekscesów robotni-

° Ẑ łerno  ^eim odrznciI nagłość wniosku posła 
N ow Łta w sp a w ie  ostatn ich  dem onstracyi n i;- 

dYskusyi zab iera)i także głos bur-
namiestnik.

7 Sejmu węgierskiego

B udapeszt. ^  SeilLie węgiersKim prezydent 
m inistrów  T i  s z a  zgłosił p ro jek t wyboru ko- 
misyi złożonej z 21 członków, dla r e f o r m y  
r e g u  i a m i n o  N astępnie hr. T isza zawiadomił 
o ro z s trz y ^ n ię c in  wysokośi i kw oty przez ce
sarza

B a b o  wystąP^ Pizeclw  taKiemn załatw ieniu 
kwoty, jako nifikinstytncyjnątom  S z e d e r k e -  
n y i  i R a  k o w Lk ^ p rz e m a w ia li  w tym  samym 
duchu. H r T i s 1 a  wielkiej w -zaw y w ska
zuje na stosunki w A u s try i, zm uszające rząd 
do takiego załatwienia spraw y. M inister odpie
ra  a tak i na cz3d a u s try a c k t poczem Sejm przy
jął do wiadomości ośw iadczenie h i, Tiszy.

już uchwalona obstrukeya.
Budapeszt. Z głosów p rasy  w ynika, że g rupa  

b ar Bauffyego i g ru p a  L grona uchwan+y roz
począć obstrukcję  zaraz  przy rozpoczęciu ob
rad nad wnioskiem Tiszy, ażeby zapobiedz w y
bojowi komisyi dla tego wniosku. S tronnictw o 
K ossutha nie powzięło jeszcze decyzyi.

Armia a ludność.
Berlin. Cesarz W ilhelm w ydał ta jn y  rozkaz, 

a b r  oddziały aim ii niem ieckiej, stojące załogą 
w niniejszych, m iastach zm unia ły  swe garnizo
ny c o  p i ę ć  l a t .  Zmiana ta  ma zapobieaz w y 
t w o r z e n i u  s i ę  z b y t  b l i s k i c h  . p o u f a 
ł y c h  s t o s u n k ó w  m i ę d z y  w o j s k i e m  a 
l u d n o ś c i ą  m i a s t a  g a r n i z o n o w t g c  
W  ostatnim  czasie iuż przeniesiono k iL »  g»r- 
nwondw w m iastach nadreńskich. J e s t 'o  na- 
Stępstwo procesu o zajścia w F o r b a c h .

M ia n o w a n ia  ro s y js k ie .
P etersbu rg . Ca*- podpisał u k az , m ianujący 

cenera ła  - a jo ra  R y d z e w s k i e g c  tow arzy
szem m n is tra  spraw  wewnętrznych, Szefem po- 
jicy, i omendanteir żandarm ery i. o^az itontr- 
»dmirała T c s s e n a  komendantem I e*kadry
Oceanu Spokojnego.

Ulgi dla Starowlerców.
Petersburg . Rodzinom S t a r o w i e r c ó w ,  któ- 

r( wyemigrowały w la tach  czterdziestych ubie- 
głego stulecia dc P rus, pozwolono, na  prop , ,  
cyę ministi s spraw  wew nętrznych, p o w r  ó c ć 
d o  R o s y i .  R odziny te  otrzym ają n a  o s ie d W  
dobra państw ow e w pobliżu nowej lip j L Ue

Bardzo praktyczny w pod. - ż y ! 
N i e z b ę d n y  p o  k r ó t k i e m  u ż y w a n i u .  

Prze* władze saiiitarne badany.
Świadectwo: Wiedeń. 3 lipca 1887

n iez b ęd n y

K R E M  d o  z ę b ó w
W jbńni łngieniści potwierdzają, że staranne 

pielęgnowanie zębów i nst mezbędnem jest do 
zdrowia. Mianowicie tak raożna zaoobiedz chor- - 
bom żołądki >vm. NajskntHezoiejnzyni środkiem 
do tego okazuję się „ K A L O D O N T "  który 
wybcTEie łączy antysoDtyozne działanie 
cznem

z kon i« -
meehaniczneiL czyś,-roz aiem zę^ów.

C .t  k .  d o N ła w c )  n a d w o r n e g o

Puder antyseptyczny 

Mydio byg.eniozne - - -
203 42 O

d\a niemowląt i dzieci
p r z e z  p o w .  g I l e k a r s k i e  z a l e c a n e
Cena. 70 hal. Y szędzto do nabycia.

, Główny skład wysyłkowy

S.Baf,8it8t o T i . k t i d 5P ł»ów.

H sya

Dentysta ar Syrop
wrócił i ordynuje od godz. 9—5.

Plac W. Świętych, naprzeciw m agistra tu .

Dr HESKI
adw okat w Krakowie, przeniósł k ancelaryę  na 

ulicę Grodzką, L. 44, I p ię tro

M i& c - ? r 7 a n i n “  pi8in' k: ^ czn^  poświęcone, , l ?  J C o Z U f c C - H I H  i ob rmie mtere& w  w ła  TicieJ 
realności, oraz mieszkańcO'7 m ias ' i m iasteczek  w  Ga- 
licyi. P renum erata  k w arta ln a  2 '-^757 10

K edakcya w Nowym Sączu, ul. Matejki.

Kursa telegraficzne.
Wiedeń, 12 października.
A Scyt anstryaokiego Za ,.a d n  k io d rtc -reg o  Hgą 

Akcye węgierskiego Zakłada „. odytoweyo 777-  Akcye

Akcje..ng iobaak i. 282 — . Ak-jye Jrio i- i-an k a  58f __
.andern zn  460-76 A k c je  8 an k v erę iL a  54«

B ndencredi' < 06 — . Akcy« G a8eyjakńei» n . . i  ' A kcje  
cinego 64*-—. Akcye kolei państv  ,w ych n n  - b iPnte" 
kolei południow ej 86-25, Akcye kolęi wij.
Akcye kolei północnej 5 60-— . >,kcYb C1. . 
ckiej 580" — Akcye A ,p iny  4 7 r _  "  ozerniowie! ’
621'—. Akcye Płaskiego T ow arzW tw l^f lŁima MuraI1>'i 
Akcye Fabryki breni 504 - .  Ak eM eut*n.egu *400 
.149-—. Akoye Galicyjskiego Ko „I 1 Greckie tytoniowe 

. nowego 1-05C"—. Obligacve Towarzystwa
97 66 Renj. ncjowa 99 g ' e mdemmzaeyjne
i « - - .  rtentf koronowa w . ;Et,‘ Morwowa anst'yac_j 
"owarzystwa kredytowego -*7 90 56 1. Lig„}
lanku hibotecznego 99 umkiego 99-25 4'-/t Listy

4N,“L I.isty Ranka hipote- 
Banka hipotecznego 112* —-

hinotecznego 99
.znego 103 '70. 6 “L t ! oł

Listy Banku k ra io ^
g a jo w e g o  99-25

komunalne
Galicyjskie ot

 -*JB«a  oożyczka krajowa * *oeo r. **  o
117 57 Lwowa 47-25. W

Usposobienie. P ^ e k Ł c b  wahaniach zam kniecie  na

-a.owego 101-76 TT,Juw ego yy'gfl 4. ' * " L i , t -V Ranmt 
iowogo 103-46 j 0°  (« kom unalne  oblig t r e  Bankn kra-
99-85 dyba li 4 T galicyjski, obligacy* pi ipmaoyjne

rT.c. cy]Ska pożyczka krajowa * 188 r, 99 5

Za0ukiiCę n8ta Lne.
3 * - 0 & i P ° k#W  62b 8t Spir”t,U'64-40. N a fta  niezmieniona-

niezmieniony

Cennik Izby handlowi J przem>8l0w®|
w Kranówie

w połodnie.)

błacą263 25 
117 25
91 -  
19 —

wej O reaburg-T aszkent.

Wysługują się Rosyi,
Paryz Wydawca wychodzącego n„„Dmn 

republikanów „La T ribuae EluS8bo R  I EL ‘. 
przybył wczoraj do Fruksoli a Dy WygłS  od J  
czyt na temat „militaryzn a carat- Bruksei- " 7' 
skie władze wezwały RubanowiC2a do nl tych

a 12 października (g0<'
I. Wsluty.

T ubie  papierowe: . — . . .
d e rk i piem ieckie 
Pr- nk i papierowe "
> w ad*ie* t̂ofruikrt

II. Listy z ts taw n s.
4‘ Listy zwuwne pren. Banka tuj >t i U

Listy zastaw ne B ankn hipoteozn. 101 60

4 '. ;%  ićiBtj zastaw ne S a n k n k ra jo w e g , ] A  -  
4%  L isty  *astaw ue B anku k ra jow ego  99 -
4“ L izt»zasf gal l o * ' kred . ziem. m eo*. 99 »

,  42-ietn. >» 60 
„ 06-letn . 89 -

ńąaają 
2 U  36 
117 60

9» 50 
19 10

112  —  

102 50 
sa  76 

io i 25 99 75 
^  Ło

A J  - -
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l i k i

P r z e z  t y s i ą c e  l e k a r z y  k r a j u  
i z a g r a n i c y  p o i e c a r . 0

N a | l e p s z e  p o ż y w i e n i e  
d l a  d z i e c i

Z
Q ost

N O W A  U  T  O . R I  A.

d r o w y c h  I c h o r y c h  r.a ż o ł ą d e k ,
ta r  m ożna w aptekach ! s k ła d a c h  a p te czn ych

Czwartak 18 faż le ien iik s

Uznana za nadzw ycza j dab-a w w y m io ta c h ,  n i&  
ż y c ie  j e l i t ,  ro z w L e lm  e n iu ,  z a t w a r d z e n iu  i t e

D E z ; l  e  ó |
chow sja  sin na mej świetnie I r..e dozrraja— . . . z b o c z e ń  w  t r a w i e n i u

r - c z i t n  d l a  d z i c c i » | f e F . t e f ^ 0^ h *WIEDEŃ. L

Poszukuję nauczyciela
języka niemieckiego. Nad Rudawą 17, 
II piętro, A. Drzewicki, 1 — 2 w południe. 

S869 i  a

MaszirnaaopisaiiiâSiii!
jest d o  n a b y c i a  w sklepie 

optycznym 2*74 i o

L. Tomaszkiewicza
w Krakowie, ul. Fleryanska 2.

Futro kangurowe
m ęskie z perskim kołnierzem, w łos dług: 
a p r z e d a  urzędnik K r a k ó w  poste 
restante pod „ K u p n o * * .  2861 l 2

Orzechy

LINOLEUM - CERATY — CHODNIKI
Kalosze rosyjskie prawdziwe. 
Płachty nieprzemakalne. 
Płaszcze pnmowe.
Podeszwy i obcasy gnmowe. 
Lamer do kaloszy.

Podeszw y wkład
kow e do bucik, 

Smarowidło nie
przemakalne do 
obuwia.

Latarki st&jenne, 
ręczne i kieszon
kowe.

Przedściółki z Li
noleum, cerato 
we i japońskie.

Polecają po n*ju:miarkowańszych eerrsch

Heim i Spółka
Rynek 35- Kraków. L-nia A-B

Chodniki z Linoleum, ceratowe i koko
sowe.

Rogóżki kokosowe, szczotkowe 
Szczotki do wycierania nóg i

szczenią dywanów.

żelazne 
do czy-
2762 2 0

CENNIKI

p la n ie  darmo 

płatnie.

Kii, Gips i Wałe
czki do zaopa
trywania okien 
i drzwi od zimna 
i od przeciągów

Aparat „Longlife“ do samonziel 
nego oczyszczenia powietrza 
w pokojach.

Ochraniacze u szó w  od zimna. 
Artykuły hygieniczne.

włośnie świeże — 5 kg. 
za 2 korony - wysyła 

Z a r z ą d  o g ro d u  T o re k ie  o b o k  
Z & leszczy k . 2868 2 3

Przyrządy gimnastyczne Przyrządy do rybołówstwa.

N o w o ść * :  K o m p o z y c y e  l i k ie r o w e
porcya od 20 -25 halerzy.

Fattingera suchary mi asm dia psów.
PorLin do tuczenia świń.
Pecusin do tuczenia bydła rogatego. 
Proszek do karmienia bydła CFutterkalk).

Najlepsze likiery
Scliradeia

Przyrządy lekars. 
Papier kl-setowy. 
Artykuły do wy

tępienia myszy i 
szczurów.

Dia emeryta.
Handel komisowy może być oddany za złoże
niem 500 z łr W iadomość pod » .  Jf. : lo o  
K r a h ó ł *  poste re s tan te . 5 8

Z iem n iak i
..klojnot Agneliego-, najsmaczniejsze, 
stołowe, sprzedaje Ź a r z a d  g u s p o -  
dłtri'/rj» «  u l« / . t tu ie v ,  poczta Wola 
Justowska po 7 koron za too klg. z od 
stawą do Krasowa. 2852 3 4

sporządzić można z

Alpestra i

pat ronńw .1111. 
smakach. 

Sudeua zićdka do

P la c  M a r y a c k i  1. 3,
poleca n a  sezon zim owy w ielk i w ybór m odel i, 
kapeluszy  gotow ych na jnow szych fasonów, 
welonek i krep żałobnych, jak o te ż  p rzv jm uie  
w szelkie roboty w sak rę  m odnia  t  ti wcho

dzące po bardzo u m iar!— wanych cenach.
27H8 4 5

Dwoci] młodych ludzi
lub d w ie  p a n i iy  z ukończoną o/kołą 
handlową, z językiem polskim i nie
mieckim w słowie i piśmie; znajil.iie 
umieszczenie w fabi vce raaszyn i odle- 
warm żelaza E .  B r e d t a  i r  p ó ł k i  

w  O t t y n i l .  2871 i a 
Znajomość stenografii pożądana.

W  b A R b .  Z a k ł a d z i e

SPRZEDAŻY i KUPNA
i i  T e l e a z n l o k i e j

przy ul. Szewskiej Nr. 10, I. piętro,
są  tan io  da n ab y cia : G a rn itu ry  m ebli salon 
w s ty lu  „baroofc, . r e m  ian s“ , r se e sy a “ i t. p. 

K ilk a  i rm a ln i  i ja d a ln i  sty L w y ch , S e k re ta rz  
Z egary  (an tyk i), Św ieczn ik  p i ę tn ;  wenecki 
Szachy z k„ści słon. a rty s ty czn ie  rzeźb., O bra
zy s ta re  i 2 Ju liu szu  K ossaka. K is e ta  srebra 
aow ego aa 12 osób stołow ., deser i kawow., 
L u s tra  (an ty k ), S an d ” ., bry srebrne i z brouzu 
a n ty k  i now oczesne, k ilk an aśc ie  przedm iotów 
m ak ., 2 F  r te p  »ny dobre, B iura. Salonki i t. p., 
Salon kom pletn ie urządzony m ahoniow y k ry tj 
»  n  w sty  la  _ £ m p iru, Szafy -nah.
ładu*. ft»rd«roba męska, i  dam ska. P ian in o

dobrt. 1962 28 0
Zakład przyjmuje powyższe przedmioty w komf*.

Dla kupców żelaza
Wielką partyę ci^plit kich siekierek sta
lowych ma do sprzedaży także w mn ej- 

szych ilościach 
M. Schonbaum

Beneśoy pod Pragą. 2863 l  3

±

e e s e s e s  
pod firmą

9 9 0 6 8 ® *
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O O P  B A C Z N O Ś Ć ;  6 9 0
Mam zaszczyt zawiadomić P. T Publiczn ść. ze o tw orzyć  p i e r w s z y  n a j t a ń s z y

U f  A G A Z Y N  J M t E S B Ł I
w Krakowie, przy ul. FloryaMiej L. 36, 1. p

K. DUDZIAK
giLie równocześnie przeniosłem sw,.j rettomi wany

ZAK ŁAD  T ATI GE RS KO - PhKOKACTJNT
*  u l i c y  F l o p y a ń s k l c j  L .  3 7 .

Posiadając na składzie wielki wybór mebli przeważne krajow ych, jestem w możności 
dostarczy* jak najlepszych mebli po najniższych cenacb Na składzie utrzymuię stale: 
kompletne urządzenia pokoi jadalnych, sypialnych i sal°,n|5ir, jakoteż pojedyncze sztuki; 
ponadto meble Blaszane, mosiężne i lustra od najsKromDieis.*Jch do naibogatszych. Równ,eż 
sofy wszelkiego rodzaju, okrycia meblowe, materac*) podu»zu'- kołdry, portyery, firanki i t. p 

Dziękując za dotychczasowe łaskawe waględy p. T- Publiczności, polecam się i naoal 
łaskawej pamięci. j j .  j j y U Z l A K .

— 2704 3 3

Z arząd  w in n ic y  G onter

o

N a j l e p s z e  

i najtańsze
S S B

ja a a a D ,"  
ty lko  w e fabryce harm onijek  p. f.

Ł E  D U R H O F  E  kit
w r  w  0 | i a w l e ,

D e n n i k i  d a r m o .

/o
2709 ,j 10

Iw Skjos kołc YUlawy, Połud. Węgry, wySVła : Najznakomitszy środek do SS
od az isia j w inu ze sw ych kllkoletnicb zhiorow J  . • v «
tak że  częściowo i dosta rcza  na  próbę za  zali- 1 O  C Z y S Z C Z e n iK W - S Z e lk lC łl  m e t a l i
;zką w 4-litrow ycb  g ąsio rac t oplecionych opła- Q  _ _  _  . _  ___  __  _  . . O

tnin w r urnm H

_____ /

O

III
:
:
i:

Miód „karpacki *
P n szk a  5 ki>. 4 z łr franko . Adresow ać do Z a 
r z ą d u  s z k o ł y  m ęn a2 t> l w  L l s k n .

25lb 16 00

O

J I B I L E B

B. A R M A T O W I C Z
Kraków, Rynek gł. I. 18.

Skład  wyrobów z ł o t y c h  i  
s r e b r n y c h  najgustow niej szych 
w najw iększym  w w yborze

Zamiana, tudzież naprawa bi 
żuteryj sumienna i punktualna.

Chińskie siebro po cenach fa
brycznych na składzie

2809 2 0
WW WWOOOC Cl ©OChŁO

Do nabycia we wszystkich księgarniach i w Adm inistracji „Przemysłowca"

„Perpeiunm Mobilen
Popularny opia pomysłowych, nade” -ujm ujących jednakowoż bezskutecs.i.ych 
konatrukcyi wynalazczych na „wieczyste rucłud ło11 —  21 rycin w tekście 

Napisał EDMUND LlBANSRl

V,ikładem Redakcyi „Przem ysłowca * w y sz ło :

Ze świata postępu techniki i przemysłu
(ilustrowane uzkice popularne) przez Inż EDMUNDA LIBAŃSKIEGO.

Tomik 1: Z  p o s tę p ó w  te o im ik i w o je n n e j
((Morzymy i ł  Karły. — Rozwój m ary n a rk i — Pancerz i działo -  Na pokładzie torpedow ca —

S ta tk i podwodne. 
Cena 80 halerzy.

W  głębi oceanu. PodmorsKa łódź przyszłości).
Z 24 ryoinaml

(Dalsze tom iki w druku). 2735 4 h

10 15
N O W O  O T W A R T Y

M A G A Z Y N

Jana Jhnatowicza
prawdziwy

- O

2872 1 0

Krem ogórkowy i M ł o  ogórkowe
do upiększenia i wydelikacenia twarzy Cena po 1 K.

Vi' Krakowie, SuKienmce 20. W Przemysłu, ul. M ickiewicza 1 1 . 
We Lwewie, ul Sykstnska 25 i Plac Maryacki lei

O
| — — — e — — — **©— »— •  * 0 — — — — — — e — 00*—

{Kygietta włosów. Shampootng FM . i
Każda z Pfcó może d ° ^ adniej i predzej zmyć włosy.

W dziBsięciu minutach wysychają satJie- ^  *°sy nie piączą sic. Ułatwia trwałj sposób fry- 
zowania. Zapobiega wypadania i ro*^waJania włosów. Pozostawia PrzJjeniaj zapach.

Pro!iPekt  ̂ Ha żądanie. 9767 5 10

Hurtownie: WISKIBA REKI, Salon fryzjerski, KRAKÓW Pl« Maryacki.

1
pod fir

J O Z E F  M A S S A R

W  K R A K O W IE , UL. F L O R Y A Ń S K A  L. 15
POLECA NA JESIEŃ I ZIMĘ:

Nowosoi w Patery a oh wełmanyoh i jedwabnych. 
Wielki WF Flanelek i Barchanów na bluzki, 

n^atynki i szlafroczki.
O O Ł b n j , T  W y B 0 B  kon fek cy i dzieoreoej: P a lta  
i u bra? -fc ula cb*°Poów do la t 10, dla panienek sukienki, 
paitoO lki i p e le ryn j do gat 16, oraz kapelusze, oaapeczki, 
kap tu r*  - w1Vie innyok artyku łów  w  zaares  ko fekoy i 

I z i e O i ę e o j  w chodzących .

C Z E K O L A B Y  
C IA S T K A  DO H e B ^ a TY 
CU K ] E R &  - 
N  A W E T Y  
T A K A O  
p i e c .z t w k a  
Z A S T E r a ^ W A  K A ^ y

„ C H O C O L A T  
L 0 3 0 S I C "

2691 1 17

Folecając  3I® **.«kaw(,j pauii^«i SE%uownej Publiczności, proszę uprzejm ie 
o poparcie m ego m ftgazynu a  j ta ra m e m  moi9m bedzie zadośó uc. ym ć doborow ym i 
tow aiam i i n isk ą  ceną.

Magazju w niedziile 
i święta zauiiaiety.

OZDOBA DLA KAŻDEGO POKOJU!!!
Przj zwinięciu fabryki uilałó się nabyć taiio  8 0 0 0  d y w a 

n ó w  ś c ie n n y c h , taft- * in o g e  w ysłać , wspaniały

O Y W A N  Ś C IE N N Y
(z c h e n il le ) ,  po obydwóch Ŝ r°bach jednaki w trwałych bar 
wach, luO cm szeroki, 200 'W0' ^hgi, o powabnych deseniach: 
Lew, psy. sarny) jelenin^ paW, lh .dź. k«’iaty itd. za a łi  2 5 0  

za zaliczką, doPókl zapas starczy- 
Do wilgotnych mieszkań #ZC2®golnie polecenia godne, 

gflyź wilgoć DezwarunkflV/0 nie może orz&niknąc.
Plerw»zy murawikl ^0łn wy»yłaJa.o5' towary

JULIUSZ HOITASGH, HODONlN tGóding) Nr 33.
[K lkA ffA ).

Jeśli się nie nadaje, przyjińńje się napowrót bez trudności 
i zwraca pieniądz^ 8̂6* i >

tn ie  w raz i  gąsiorem  
W ina czerwonego gabinetow ego 

lub białego R iessling  . . .  *a złr 3 '— 
Słodkiego B u s te r  . .  . . .. „ 4 —
T okajsa iego  . . . „ „ JO'-—
S a m o ro d n e g o ......................................... „ „ 5-—
Śliwuwicy s ta re j ,  bardzo  dobrej „ „ 5 50
W óda. t r e b e r ......................................... „ „ 5‘ —
R o n iak r tarego , w łasnego wyręb. „ 8 '—
C ennik  dla w iększych ndb urców zad arm p . Zdol
n i zastępcy  potrzebni w szędzie 285 S  30

R A P ID 0 L 1&
<
«  N

*" we flaszeczkach p j 15 i 36 ct. W yłączny
akład u firm y

l Reirn i Spotka §
sz aynelc 31, kraiow, Linia A-B. *

2650 10 12

00000000000000000000000000

Biuro „Ligi Pomocy przemysłowe;"
zwraca uwagę, że b ib u łk i o y g -a re to w e  „ P R Z Y S Z Ł O Ś Ć 41
(bibułka cienka), „ N A D Z IE J A * 4 (bibułki i tutki niegasnące), 
zaopatrzone marką ochronną . L i g a  P o m o c y  p r z e m y s ło 
w e j" ,  są wyrobem prawdziwie galicyjskim przedniej jakości.

Adres dla zleceń: *849 i 95

i
t
:
1

J  Zjednoczone galicyjskie fabryki bibułek cygaretnwych J
2  v «  Lw ow ie , ul. T rzeo iego  M a ja  L . S

I W t M I M W M W I I I I I H M I H i

KOLEJE WĄSKOTOROWE
sprzedaje i  wypoźyoza

Weg. Fabryka wagonów i maszyn, Tow. akc. w Raab.

'2578 2 9Z astępstw o d la  Galioyi i B ukow iny:

E i f e r m a o n  &  C o m p . ,  L w ó w  —  D r o h o b y c z .

Aby smukłą
być przy równoczesnem  u trw a len iu  z d ro w ia , trzeba  
zażyw ać o trzym yw ane z roślin prawdziwi wschodni# 
k b o p l l  F e l .  Z n ika  otyłość, zn ik a ją  w ielk ie  bio
dra. a po jaw ia  się sm uidość m łodocianego w -e tu , h a r
m onizu jąca  f ig u ra , w dzięczne form y bez zm iany w 
sr"sobi(i życia. Zupełnie bezpieczne leczenie  w otyło
ści. P rzy jem ne, proste zastosow anie N ieootrzeba le- 
k a .s tw . N iepotrzeba dyety. N a tu ra ln y  przetw ór ro 
ślinny  z poręczeniem  be-, uszczerbku d la  zdiow ia.

D ziałanie  n a tu ra ln e . Tylko pochw alne uznania  
K rople t e ,  u znane  przez powagi lekarsk ie  za dobre, 
powodują sm uk iośó, na zdrowie jednak szkodliwie nie 

titalają. ja k  w ieie innyoh wyrobów. Nie przeczyszczają, 
lecz d z ia ła ją  w prost na  odżyw ianie i ua  kom órki tłu szczo w e , o dm ładzają  rysy  rw arzy  
i p rzy w raca ją  całem u oiażt -iwinność i siłę. ** * . I*ż® *A W O day Skutek u pau, m ę ś -  
oz;yxn 1 d _ te o l .  fiena wielkiej flaszki, wystarczającej na długo, 5 kor., 3 flaszek 12 kor., 
6 G ai rek 20 kor. W ysyłka dyskretna i oclona za zaliczką lob po o trzym an iu  naieżytosei 

Zlecenia p-zesyłać do U e d i o i n a l  -  D r o g a e r l s  PetrovlcB, Budupeat
IV., B6o»l utoza Nr. % iiTAn 1 O

Po używ aniu. Przed używ aniem .

0  B u ł a t a  < B r o d ó w ż  0  Ud dtwiea dawna ze swe] dobreol i zapaoha znani prawdziwą

HERBATĘ R O S Y J S K A
zb ioru  m ajow ego, poieca

W. Aidamo-erioaEa,
11 w  B ro a a o h  na pogranlo*1' ^^yjskiosn. bl O

! funt ,,Fanllljne|“ ardzo dobrej , . złr. i...o
1 funt „NeHnes de Maskau“ * opak., uajlepszej v.5C
1 funt „lmporM“ corarskiej, ^  ory^lii*lnem opakow am  h 5-( 
'* funt „Okruonów“ t  najleP8̂ 0" Herbat kwiatowyjh , 1 20 

-Kawa iiisylon, zaaiom ita fr**eo 5 kilo . . . .  . sc—
Grzybki Jltswskh u g 0r»»*1# 1 kilo . . . 4 —"* Herbata a Brodów!

11
zapewnia nam’et 

nadrwyi-arl pr«>si,e

U Diii
n i e w p r a w n e j  przez 
użycie słynnego w kwiecie

Złoty m edal
w Pary/, a 1900

p i> 'o tc  u ż y c i e  s i y n n e g o  w w

krochm alu o srebrnym  j 
połysku

wy rob a  firmy 9440 tt 6

F R I T 2  S C H U L Z  jun., Aks.-Get.
EG ER  u . LEIFZT&

i> r» v  a z jw y  ly lk u  z e  z n a k ie m  o c h ro n -  , .G Io b u s“ i „ Ż e la z k ie m  
W  p u d e łk a c h  p o  2 4  h  d o s t a ć  m o ż n a  w s z ę d z ie .

Z I ‘rak am i Literackie^ (])izedtem p0d iiiDHj Nowa D rukarn ia  JagiellońsKa) w Krakowie, ul Jagiellońska 10 RząJ' a Dinkfuui L, Iv. Górski,


